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Kardynał Innitzer u Papieża
Episkopat austriacki wyjaśnia /we stanowisko

RZYM , C. 4. K ardynał Innitzer. 
który jak  donosiliśm y przybył do Wa 
fyksnu, wczoraj wieczorem, nic zaba­
wił długo w Stolicy Apostolskiej.

Dziś o godz. 14-tej opuścił Rzym, 
udając się do Wiednia.

Dziś rano kardynał Inn itzer odbył 
i5-cio m inutową rozmową z kard . Pa- 
•clli, następnie o godz. 11 został p rzy ­
ję ty  na audiencji u Ojca św. A udien­
cja tiw ała  blisko półtorej godziny.

Był na niej obeeny również kard. 
1’aeelli, co jest wydarzeniem niezwy ­
kłym, ponieważ normalnie Pap\*ż 
przyjmuje kardynałów odd .idn ic .

W edług pogłosek. e  i .  j  a t < 4 l ,  l - i »

nitzera miała być pró .godzenia 
się rządu niem ieckiego.. > a tykana.

Przed  wyjazdem -et. Inn itzer
złożył dziennikowi ' '  oervatore Ko­
m a ry ' deklarację , ^ k u  niemiec­
kim. W doklar. r  j kard. Inn itzer
w ystępuje r' >• - unię episkopatu
'austriackiego • świadczą, że uznał za 
konieczne ■ ■ • '(■ . ją  dla uniknięcia nie 
po: oznr" 1 " iowstałych w opinii pu- 
blio.ue ■ : u tek poprzednich oświad
«:zcu., ysta  deklaracja biskupów
auó+i-i. 'i z 18 m arca br. — według

obecnego twierdzenia kard. Innilzera 
_ . nie miała na celu żadnej aprobacji 
dla tego, co rne było i nie jest zgod­
ne z prawami boskimi, z wolnością i 
z prawami kościoła katolickiego. Po­

za tym deklaracja ta 
nie może być używana dla celów pro 
pagandowych przez państwo i partią 
nacjonal - socjalistyczną dla dokona­

nia presji na sumieniu wiernych.

Ulowi am basadorowie

■ki
g— —1 

: * !

VON M ACKE N 8 EN 
ambasador niemiecki w Rzymie.

GEN. OTT 
ambasador niemiecki w Tokio

Biskupi m odlą się
ZA H ITLERA.

W IE D E Ń , 6. 4. W organie K u rii 
B iskupiej w W iedniu opublikowano 
instrukcje dla katolików w A ustrii na 
dzień 10 kwietnia.

K om unikat tw ierdzi, że plebiscyt 
w dniu 10 kw ietnia w inien być uwa­
żany przez katolików jako spraw a sa­
ma przez się zrozumiała i katolicy win 
ni, w m yśl polecenia biskupów au­
striackich w dniu tym wypowiedzieć 
się za przyłączeniem A ustrii do N ie­
miec.

K om unikat poza tym  podaje, że 
katolicy austriaccy winni bezwzględ­
nie dać posłuch wszelkim zarządze­
niom nowych władz świeckich, pom.t 
gać w odbudowie kraju oraz wzno«A 
do Bogu codziennie modły za Rzeszą; 
niemiecką i jej wodza oraz orosić Bo 

ga o łaskę dla kraju.
D o  O P  Z U

W IE D E Ń , 6. 4. „Daily Telegraph** 
dour si z W iednia, że były burmistrz, 
W iednia Schm idt oraz m inister obro­
ny  krajow ej Yaugoin zostali osadze­
ni w obozie koncentracyjnym .

Naprężenie rządowe we Francji
<Czy Bitum ustąpi?

PARYŻ, (i. 4. Obrady Izby Depu­
towanych nad projektem  udzielenia 
rządowi pełnomocnictw w spraw ach 
finansow ych rozpoczęły się o godz. 9 
min. 30.

Pierw szy przem aw iał Feliks Gouin 
t~ cz;s  socjalistycznej grupy parlam en 
tan ie j, k tóry oświadczył \v imieniu 
swych kolegów, iż będą głosowali za 
uro jok ta mi rządow ym i.

N astępnie zabrał gios b. (premier 
Flaw ! in,
wyrażając zdziwienie, iż rząd premie 
<a Bluma zwraca ^ię o P: łnomocui 
et w a. chociaż projekty tin ur owe sj  
opracowane i mógłby się nimi z a j ą ć ,  
parlament. Mówca bardzo ostio kryty 

kuje politykę rządu, 
twierdząc, iż prem ier w swym wczo­
rajszym  przem ówieniu w rzeczywisto 
eci zalecał inflację.„Proponow ano nam 
zjednoczenie dokoła fron tu  ludowego
— powiedział F land in . U spraw ied li­
wienie naszego stanow iska — dodał
— znajduję w łaśnie w projektach izą 
dowyeh. Stoim y /wobec koncepcji za- 
jadidczo sobie przeciw nych1.

PA RY Ż, (i.4. Izba francuska przy 
jęła rządowy projekt ustawv finanso­
wej 31(1 głosami przeciw 25(1.

PA RY Ż, 6. 4. W kołach politycz­
nych utrzym ują się pogłoski o rychlej 
dym isji rządu prem iera Bluma. Po­
głoski te m ają cechy wszelkiego praw  
dopodohieństwa. Mówi się, że dym i­

s ja  rządu nastąpi jeszcze w ciągu dzi­
siejszej nocy.

N a wieczór zwołane zostało posie­
dzenie rad y  gabinetow ej, na którym  
powzięte zostaną decyzje w spraw ie 
dalszych losów rządu.

Transport umysłowo ■ chorych
przybył z  Francji do  P o lsk i

GD YN IA , 6.4. — Do Gdyni zaw i­
nął s ta tek  pasażersko-towaroAYy CS. 
„W arszaw a11 z niezw ykły n  transpw" 
tern.

S ta tek  przyw iózł z francuskiego 
po rtu  Le H avre

A resztow anie m in istra

100 miln, lei wywieziono za granicę
Olbrzymia afera w Rumunii

B U K A R E S Z T . 6 4. Policja rum; a 
ska, jak  donosi agencja  H avasa, v v 
k ry la  wielką aferę  nielegalnego w yw i 
zu na w ielką skalę złota poza granicę 
k ra ju . Dokonano sensacyjnych aresz­
towań.

W ładze, prow adzące dochodzenia 
poleciły aresztow ać 12 osób. z któr ych 
6 już  osadzono w areszcie.

Wśród 0 aresztowanych z n a j d u j *  
su  adwokat Nciii, były minister spra 
wiedliwośęi i Aleksander P u z d u g a n ,  
były poseł rumuński w Rio de .Janeiro

Na podstaw ie posiadany *h już da 
nycli stw ierdzono, iż ogółem wywieź m 
no nielegalnie
z Rumunii złota na sumę 15 milionów* 
lei, ale jak przypuszczają suma ta 
jest znacznie wyższa i prawdopodob ­

nie sięgnie 100 milionów*.

B U K A R E SZ T , 6.4. A resztow any w 
zw iązku z w ykry tą  a fe rą  przem y : 
złota, A leksander
Buzdugan popełnił samobójstwo, zo 
stawiając list, w którym twierdzi, iż  

jest niewinny.

130 obłąkanych Polaków, deportowa­
nych przez władze francuskie jako u 

ciążliwych obywateli.
Są to przerrażnie robotnicy ro lni i

górnicy.
Chorzy przez pewien czas Je -zem 

byli we francuskich zakładach psych t  
trycznych i odstaw , zostali do kn -jn  
jako  nieuleczalni pod polską csko itą  
lekarską złożoną z 42 osób. Ze sta ku  
chorzy załadow. zoslali na specjalny, 
pociąg i przew iezieni do Białegosbo­
ku, skąd autobusam i 
przewiezieni będą do zakładu psychi.t 

trycznego w Chorosze/y.
Część chorych oddana oędzie pod 

opiekę rodzin.
W bieżącym m iesiącu przybędą do 

Polski jeszcze dwa tran sp o rty  dep ;r 
towanyeh z F ra n c ji um vsł >wo cho­
rych Polaków*.

K r ó l  c z a r n e j  g i e ł d y
nie chce  s ied z ieć  w B erezie

W A R SZA W A , 6. 4. Rodzina „kró­
la11 w arszaw skiej czarnej giełdy Izrae­
la B rand ta , osadzonego przed kilku­
nastu  dniam i, jak  donosiliśm y w Be- 
rczie K artusk ie j
wyraziła gotowość natychmiastowego 
pokrycia strat, które poniósł Skarb

Państwa wskutek machinaeyj Brand 
la . Pierwszą spłatę zaproponowano w 

wysokości 101) tys. zł.
M inisterstw o Skarbu odrzuciło tę 

propozycję, gdyż s tra ty , spowodowa­
ne przez B randta są bez porów nania 
większe.
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Dalsze zeznania świadków
w procesie o nadużycia na targowicy mysłowickiej
Świadek Leon Fe j zer eks{»ortował 

wspólnie z osk. Fruchthaendlorem by 
dlo za granicę. Oskarżeni Kazoń i 
Fruchthaendler pertraktowali we Wio 
szech tv sprawie wywozu bydła do

Nie zastanawiaj sią długo
t y lk o

TG,
w okresie wzmożonej przedświą 
teeznej sprzedaży i zwiększonych 
obrotów handlowych

w Exoresie Zagłębia
a osiągniesz z a m i e r z o n y  cel.

mmmmmm
Groźny bandyta

W ELKACH POLICJL
Folicja ujęta od dawna poszukiwnego 

I and.vtq Antoniego Gołębiowskiego, któ 
rj 9 marca, wracała? z rabunku zamordo 
wał j-os-terunkowego Schwarz.

G oęliow ski grasował na terenie powia 
tówr pińczowskiego, keleckiego i jędrzo 
jowskiego.

Szwajcarii. Umowę z a w a - w tej 
sprawie we Wiedniu. Towar polski 
zdobył sobie za granicę wielkie uzna- 
nie.Interesy te nie były intratne i dl i 
tego oskarżeni ponieśli wielkie straty 
i dlatego dalszego eksportu zan ie ­
chali.

Zagraniczni kupcy przyjmowali to 
war polski tylko pod tym Warunkiem 
że pochodzi! on z Targowicy mysło 
wickiej.

Prokurator opierając się na zezna 
niach tego świadka stwierdził, że o- 
skarżeni w podstępny sposób prowa­
dzili własne interesy na koszt Targo­
wicy i doprowadzili spółkę do ruiny,

Osk. Kazoń na to twierdzenie p>’o 
kuratora wyjaśniał, że eksport prowa 
dził na żądanie Banku Rolnego, który 
jednak nie chciał pokrywać deficytu 
i dlatego on musiał pokrywać wszel­
kie straty.

Jeżeli używano pieniędzy Targa 
wicy na własne interesy, to mieli zda 
niem osk. Kazonia — do tego prawo 
gdyż Targowica była prywatną ich 
spółką, to też pieniądze przekładano z 
jednej do drugiej kieszeni.

Następny świadek Jan Traczyk o 
trzymał za przejście na targowisko 
mysłowickie 8 tysięcy zl. łapówki. 
Świadek ten był przy tym, jak osk. 
Kazoń dawał łapówki również innym 
kupcom, m. m. Jezio-sLe-mu, W.łu 
siowi, Śzarlejowi.

Były to pożyczki bezzwrotne.
B. prezes Związku Cechów Rzeźni 

ckich Augustyn Stańko z Siemian" 
wic zeznał, że związek ten pobierał r '* 
wne kwoty za spęd na Targowicy. 
Osk. Kazoń bywał często z licznikami 
w restauracjach, gdzie płac ł poważne 
rachunki.

NA GROBIE SYNA
ZAKOPAŁ SKRADZIONE PIENIĄDZE

Woźny firmy ,,Dunlop” (Warsza­
wa, Al. Jerozolimskie), Stanisław 
Nowakowski przywłaszczył -obiel70(0 
złotych i zbiegł w niewiadomym ve-. 
runku.

Nowakowski otrzymał key tycz • *v 
go dnia 23.000 zł., z czego 0.000 zł. 
wypłacił wskazanym firmom.

Policja wszczęła energiczny pośwg 
za defraudantem.

Ustalono że Nowakowski wyje­
chał do Białegostoku, stamtąd do 
Częstochowy, wreszcie do Katowic, 
bawiąc się wszędzie wesoło w loka­
lach rozrywkowych i szastajać pi© 
niądzmi.

7, Katowic przesłał listownie di a 
żony 2.000 zł. i 1.100 zł. tka bram 
Listy z pieniędzmi adresował do sio­
stry.

Następnie Nowakowski nabył ch.ro- 
moniklowaną szkatułkę, wykładaną, 
mahoniem ulokował w niej pozostało 
10 tys. zł., wrócił do Warszawy i 

szkatułkę z pieniędzmi zakopał

na grobie swego syna, na cmen­
tarzu bródzieńskitn.

W dniu wczorajszym przechodzący 
ulicą Jasną- wywiadowcy policji zirj 
ważyli osobnika, którego wygląd od- 
piwiadał rysopisowi defraudanta. Był 
to rzeczywiście Nowakowski, który 
błąkał się po ulicach miasta bez celu.

Aresztowany i przewieziony d" 
komisariatu. Nowakowski z płacz :n 
i ze skruchą przyznał się do kradzm- 
żv pieniędzy, że sam nie wie co go 
skłoniło do tak lekkomyślnego kroktń 
W skazał również kryjówkę na erreń; 
tarzu, sąd wydobyto skarbonkę z pie­
niędzmi. _

Nowakowskiego osadzono w wię- 
vieniu.

irzaPOLONIA*

Brazylia zgadza się
NA IM IGRACJĘ Z POLSKI

Według doniesień prasy am end ań 
skiej Brazylia wprowadziła osta.nio
0  we prawa imigracyjne. Na pods’a- 
wie tych praw zgadza się na imigra­
cję 3.000 chłopów z Polski hib krajów; 
skandynawskich. Nie chce jednak ży­
dów, którzy ostatnio groma lnie osie­
dlili się w Brazylii. Brazylia czeka na 
ludność, któraby osiedliła się na roki
1 pracowała na wsi, a nie w mia­
stach. (PAGIS).

Gorgonowa
JUŻ SIĘ ZMĘCZYŁA.

.W maju br. upływa 7 lat od chwili u- 
więzienia R ity  Gorgonowej, skazanej 
prze-/ krakowski sąd przysięgłych na 8 
lat wiezienia za zamordowanie Lusi Za 
rembianki.

W związku z tym obrońcy Gorgonowej 
mają zwrócić się  do minstra sprawiedli 
wośm z prośbą o darowanie jej pozosta 
lej kary 1 roku wiezienia.

Leciwe małżeńrstwo
"W gminje Porzecze na Kresach Wseka 

dnich odbył są ślub 112 łaniego starca
Michała .Tanowicza z 9© letnią Sabiną, 
Szewezykówną. Jest to już 5 małżeństwo 
.Taucwicza. Młoda para podobno czuje sią 
dobrze.

Tajemnicze morderstwo
W MIECHOWSKIM.

Onegdaj wieczorem do po-wraeFą 
eego przez wieś Gruszów gtr.. Pałeoz 
pica (miechowskie), w towarzystwie 
żony, Władysława Majki z Bniziny 
(gm. Pałecznica), jakiś osobnik sirza 
Iii dwukrotnie, raniąc go go nmbczpie 
cznie w prawy bok.

Odwieziony niezw łocznie do s/.pita 
la św. Łazarza w Krakowi', Majka 
zmarł wczoraj.

Jako jodejiTzany o zabójstwo Maj­
ki, został zatrzymany prstz policję 
Franciszek Cetnarski

NA ŚCIEŻKACH 
ZBRODNI

+ i

NwleiC

80)
Dwóch policjantów zaopatrzony cli 

było tv te przedmioty.i no z bed ae przy 
wyprawie nocnej. B rygaJie■, które- 
®u ją powierzono, wszjrstko przewi­
dział.

— Teraz trzeba dom zrewidować 
od dołu d ogóry, a ogród od >i >dca Jo 
końca. Zacznijmy od . ‘ajni i wozow­
ni. ponieważ tu jesteśmy

Powóz stał w wozowni na miejscu 
a w stajni konie u żłobu.

— Jeżeli uciekł, tu pies i-, — mru- 
Jcnął pod nosem starszy aga. . — Ju ­
tro zaraz pokażę ten powV. i k-rue 
modniarce z ulicy Pais, zobaczymy, 
czy to te same, które widy wis. przed 
swym magazynem. Ale stangret i lo­
kaj muszą już być daleko.

Cavaroc, trzymając się z tyl i, nie 
tracił ani słowa i widział w.3v.\s ko, 
sam nie będąc widzianym.

N ik t  o nim nie myślał. nawet M.ir- 
chais. k tó ry  przypuszczał, że skłonił 
go do zaniechania zamiaru.

— Teraz chodźmy do domu!
Drzwi od sieni stały otworem, jak

brama od ulicy. Weszli: dowódca pier 
wszy. Cavaroc ostatni.

Wypadkowo, ponieważ jadł obiad 
nie w pryncypalnej dzielnicy miasta 
a spodziewał się wieczór spędzv z 
Joinvillem, miał na sobie kapelusz 
wielki filcowy i stare paltn  W tym 
stroju nie zwracał na siebij uwagi 1 
agenci mogli go wziąć za jednego ze 
swoich.

Zwiedzenie d o m u  wykazało, że do­
mownicy wynieśli się bez zamiaru 
powrotu.

Grisaille mógł zauwazyc, A pozo­
stawili tylko meble.

W pokoju hrabiego sz ift.idy w 
biurku uprzątnięte były ze wszystkie 
ezafeczce inkrustowanej, b;*a zupeł­
nie p u s ta , klucz pozostał w zamku.

Dalej pokój, zajmowany pr.v>z mb) 
dą dziewczynę, zdawał się by i jeszcze 
go, co zawierały, a kasa uc yta w 
w tym stanie, w jakim go wprzód w i­
dział Grisaille.

Negliżyk ranny leżał na kanapie, 
prawdopodobnie zdjęty wtem z as, kio 
dy się przebierała po gre ku, ażeby

pozować Vitracowi do porteretu.
Łatwo było odgadnąć, że pan Bo 

rodino przebywał tu jedyni o czasowo 
i że wyprowadzenie się z mleszimaia 
nie mogło trwać długo.

Po obejrzeniu poddasza, UJsaill© 
pomyślał o zwiedzeniu piwnicy Spo 
strzegł się jednak, że je j nie ma tu 
wcalo.

Jak wiele z dawnych kamienic 
podrogatkowyeh i ta postawiona była 
wprost na gruncie. Fundamenty za­
ledwie trochę wpuszczone w zi mi*, 
grenmej śpiżarni przy pokoju jadał-

Pan Borodino trzyma} wina w o- 
nym, a po otwarciu jej Grisaille pr>;p 
konał się, żc zapasy nie były tu znacz 
ne.

— Ho! ho! — pomyślał Cavan? 
który znał dobrze rozrzutność Rumu 
nów — ten hrabia jest tylko cyganem 
Musiał on kupować te duże faszk w 
jakiej knajpie zgadza się, to ze wszy 
stkim, co rmr.eraana synowi, a opo­
wiedziała nam o nim u Joinvilla.

Oględziny ogrodu o tej porze nie 
mogły być dokładne.

Przy świetle dwóch latarń niepo­
dobna było przyjrzeć się wszystkim 
zakątkom w dużym ogrodzie, -aro 
słym rozłożystymi drzewami i pokry­
tym grzędami kwitnących kwiatów

Grisaille me zatrzymywał się tek 
tutaj, a pawilon, chwilowo nrzekstóai 
eony w pracownię malarską, zwiedził 
tylko dla formy, bo już miał wyro­
bione przekonanie. Borodino umkiąl 
z całą służba drogą, jemu tylko zna­

ną, przez jaldeś podziemie umibję nio 
ukryte, które nie sposób odkryć w 
nocy. a w którym zresztą me znnle- 
zionoby nikogo.

Wyjśrie* z niego sięgać musi:;!o 
jednej z przyległych posesyj, może 
ogródka wód minoralnych w P  ussy, 
ażeby jednak wyszukać je, trzeba by­
ło zaczekać aż się rozwiin'

Grisaille ooddał się losowi, ale na­
rzekał pocichu na pana Francas.ela.

— Nie bylibyśmy tak w krop a  —< 
myślał policjant, trzymający się s1 „- 
rei metody. — Na co te wszystkie no­
we pomysły w prowadzeniu śledztwa 
Po prostu trzeba było stryja i - ; no- 
wic-ę wsadzić do aresztu w pref-ńr li­
rze. Miałoby się ich w ręku, a teraz 
szukaj wiatru w polu.

Dla pocieszenia się troonę. (L ^n- 
ilłe dodał w myśli:

— Mam nadzieję, że przynajmniej 
przyprowadzą nam synowice.

I bez zbytniego żalu postanowił 
nakazać odwrót, dla powrócenia do* 
piero nazajutrz.

Kapitan słyszał ten rozkaz, wy* 
rzeczony głośno.

Zwszelką ostrożnością, trzymając 
się ciągle w tyle i trochę ca uboczu, 
bez żadnej trudności opuścił t-aas. 
gdzie policjanci byli czynni i zręcz.b*.- 
manewrując, dostał się do wyjściu

Mało go odchodziło, jakie n-Tcce 
nia wydawał agentom przywódca na 
resztę nocy.

d. v. o.
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Tragiczny wrzód
Kwestia mieszkań robotniczych

Wielo siej mówi o poprawiemu 
warunków bytu mas robotniczych. 
Podniesienie • kali zarobków ni(. roz- 
wiąże jednak całkowicie zagadnienia,
0 ile robotnik nie będzie posiadał nor 
nudnych warunków mieszkaniowych.

Zagranicą zrozum'ano już od da w 
na, że robotnik musi mieć dobre miesz 
kanie, aby być zdrowym, móc praco­
wać wydajnie i prowadzić życie na 
odpowiednim poziomie kuUuraloym. 
Od zrozumienia przeszło się tam cło 
praktyki i sprawa budownictwa mie­
szkań i osiedli robotniczych weszła w 
stadium realizacji.

Jak te sprawy wyglądają u nas?
Ciekawą ilustracją tego zagadnie­

nia może być zestawienie dwueli wy ­
dawnictw: kdążki A. Zebalskbgo
„Osadnictwo robotnicze’4 z 13S6 r i 
sprawozdania Towarzystwo Osiedli 
Robotniczych (T. O. R.j z dział tlno- 
ici za r. 1937.

Zębalski przedstawia dwie formy 
budownictwa robotniczego: ósądni'-
iwo,które określa jako ,,dzikie44—ma 
»no zaspakajać dążenia robotnicze d » 
posiadania własnego mieszkania, wy­
nikłe zarówno zbraku mieszkań, jak i 
tfhąci posiadania ua własność do.nku
1 kawałka ziemi, oraz t. zw. ,,bie lu ‘ 
budownictwo”, wynikłe przede wszy­
stkim z bezdomności.

Obraz, przedstawiony przez auto­
ra. nie wesołe budzi refleksje. Osad­
nictwo, organizowane bezpośrednio 
przez robotników, jest w rzeczywisto 
ści .,dzikim’4, zarówuo pod w zgią '.on 
planu zabudowywania osiedli, rodza­
ju budynków, jak i podstaw finmso 
wy eh akcji. W osadach takich sieć 
uliczek jest iiM wlaś iwa, parcele są 
o najrozmaitszych kształtach, dn.nki, 
poustawiane bezładnie, są ■•óżnej for­
my i wielkości, najczęściej z lnu d/o 
lichych i prymitywnych nv,»erialćw\ 
Jeszcze gorzej przedstawia ssie spro 
w a kapitałów, otrzymywanych naj- 
ęześciej ze źródeł pożyczek prywat 
oych, ponieważ osadnicy *iio odj owi a 
dają najczęściej • wymaganiom, sta 
wianym przy udzielaniu | oźyczek 
aaństwowyeli. czy samoi z, płowych. 
Pożyczki prywatne są drogie a po­
ziom zarobków osadników - robotni­
ków' nie Wysoki, co odbija się żarów 
no na jakości stawianych budowli, 
jak i na trybie życia osadników, zmu- 
szonych przez wiele łat następnych 
do wielkich wyrzeczeń i prymitywne­
go trybu życia

Jeszcze gorzej przedstawia się 
Me da - budownictwo, którego ghiw 
jiym bodźcem jest bezdomność, wy­
nikła na tle braku mieszkań, cr.i' 
bezrobocia. Wobec absolutnego Ir '-ku 
kanitałów, poza rękami roboczymi, 
budy z desek lub darni, nędzne łopian 
ki z gruzu, nocy ryte w zi oni, jaski- 
budowle te są to pt prostu szałasy, 
nie drążone na wzgórzach itp. Pizy 
kład słynna ,,Abisynia'4 wr Sosnowcu. 
Można sobie łatwo wyobrazić poziom 
życia: zdrowotności i kultury w tego 
typu mieszkaniach!

Jak na tym tle wygląda budow­
nictwo mieszkań 'robotniczych, prze 
prowadzane przez państwo, czy samo 
rządy? Poza bezpośrednią działalno-i 
ścia. bardzo ograniczona zresztą nie­
których samorządów, główną insiy- 
iue a, powołaną w tym celu, jest w liś  
nie T. O. R.

Ze sprawozdania z 1937 r. wynika, 
że nrzede wszystkim nie zostały do­
tychczas dokładnie ustalone cele, a 
wipe i kierunek akcji tei instytuci 
Spiera»ą się tu dwie tendeneje: rozła­
dowanie bezrobocia przez osiedlanie 
bezrobotnych w domkach z kawał­
kiem ziemi do uprawy uprowadzenia 
gospodarstwa hodowlanego, oraz za- 
r.'T'koienie głodu mieszkaniowego i 
pośrednie odciążenie bezrobocia prze? 
zatrudnienie bezrobotnych przv bu­
dowach. Akcja dotychczasowa T. O. 
R-u, która polega na budownictwie 
bezpośrednim, o>’az na pomory finan-

Co miał na myśłi lEiice?

W Paryżu yrubas i ę  •.
Os K&erłin—głzym nie nastanie przełamana.

Włosi głowią się naci znaczeni eta 
lulku zdnń wypowiedzianych prze ; 
Mussoliniego pod koniec mowy wygi o 
szone.j w senacie na tem at italski-Ti 
sił zbrojnych. Mówiąc o wojnie po­
wietrznej i o ataku z powietrza, 
docłal.

„Jeśh  chodzi o obronę bierną, naj- 
r  szą je i formą jest ewakuacja wiel­
kich centrów demograficznych, opu 
szczenię ich przez wszystkica, a L Ci 
jest dużo — którzy nie są bezwzględ­
nie zmuszeni do zamieszkiwania w 
wielkich miastach. 1

'  «  l.iia_ i -ija u

Mówię to już dzisiaj, uprzedzam, 
liż wszyscy ci. którzy mogą zorgani- 
jzować swoją egzystencję w małych 
miastach, na wsi, zrobią dobrze, nie 
czekając aż wydzwoni dwunasta. Ju-

TlAtYCHMIASr TABLETKĘ
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tro, w obliczu rzeczywistości, wszy­
stko, co mogłoby stać się przeszkodą 
przy mobilizacji, może być usunięto, 
zakazane: tym gorzej dla nieprzezor- 
nych i spóźnialskich44.

Słowa te wywarły wielkie wrażo- 
x,’e w całej Italii. Ludzie mówią ro­
k u : widoczne Duce coś wie, o czym 
my nie wiemy, a to, co wie jest wi­
docznie bardzo doniosłe i pilne, skoro 
skłoniło Duce do takiego wypowie 
dzenia się.

Zadają więc też sobie pytanie, c ty  
groźba prawdziwej wojny stała się 
nagle realną?

Korespondent paryskiego dzienni­
ka, który rola jonuje o wrażeniu, ja ­
kie wywarł powyższy ustęp m oivv 
M ussolinugo. podkreśla jeelnoczev ’o 
r> należy w Paryżu powtarzać sobi ■ 
co dzień pewien aksjomat, a rnianj- 
vdmie: Mussolini nie myśli bynaj­
mniej o przełamaniu osi Berlin — 
R ’ ym. Negocjacje anglo - włoskie? 
• iv-zem — uważa je za zadowalające 
z punktu widzenia interesów Italii 
A;< — dodaje korespondent — jeśli 
w Paryża sądzą, że wystarczy u :na
r ie  ze strony Francji imperium wło­
skiego i uznanie aneksji Abisynii, łL v

NOWOCZESNA KOPALNIA , W ANDA — LECH”.
W ub. niedzielę'odbyła się w No­

wym Bytomiu uroczystość poświęcę 
ma nowych urządzeń na kop „Warnia 
--- Lech'4, stanowiącej własność fco- 
Akc. „Godula“. Inwestycje te, kto- 
łych łączny koszt wy mesie ok !■’ 
8.500.000 zł., obejmują otwarcie n)we- 
go poziomu wydobywczego, zawierają 
eego znaczne zapasy węgla, zaopatrzę 
i ie kopalni w najnowsze urządzenia 
do transportu węgla, modernizację

id tiw ać  Duce i Italię od a.zymieiza 
z i JI Rzeszą — to się grub) mylą.

Dla porozumienia się Italii z Fren 
i ją i Anglią, dla rozluźnienia węzłów, 
łączących dzisiaj Italię z Berlinem, 
konieczne są innej treści ustępstwu 
z obu stron.

Jednocześnie zwraca tenże kore­
spondent uwagę na fakt, iż obejm u­
jąc funkcje i stanowisko marszałka 
Italii, Duce, który jest zarazem mi­
nistrem spraw wojskowych, zdobył i 
z jednoczył w swych rękach sumę w la 
dry równą tej, jaką ma d? siai km- 
!'■■?. H it!;:

Fowej budownictwu innych instytu 
tyj — rozwija się zdecydowanie w 
kierunku drugim, odsetek bowiem 
kicuytów na domy blokowe wzrasta 
stopniowo z 36 proc. w 1934 r. do bW 
proc. w 1937 r. Są to mieszkania jed- 
no-izbowe z wnęką kuchenną otwartą 
'ub zamkniętą, oraz mieszkania dwu 
izbowe, wszystkie wynajmowane w 
przeważającym odsetku przez robot­
ników.

Tak więc, mimo bardzo pożytecz­
nej i niezbędnej działalności I .  O. B., 
uie zaspakaja ona zupełnie stwierdza 
nyeli tak wyraźnie w pracy Zębalskie 
go potrzeb planowego osadnictwa ro­
botniczego. Nie ma zaś innej insty 
tueji w Polsce, któraby była do tego 
nowołana.

przestarzałych i zniszczonych u rzą­
dzeń szybowych, oraz rozbudowę bu 
dynków na, powierzchni.

W uroczystości te j wzięli udział 
przedstawiciele władz z naczolniki jur. 
v, y dział u min. przemysłu i handlu 
Kossuthem na czele. Aktu poś w'..pe­
n a  dokonał ks. !>iskup sufragan Bit- 
r.iek.

Na zdjęciu — rzut oka na nowoczc 
sną kopalnię „W anda — Lech”.

Jak natomiast przedstawia się roz 
miar akcji budowniczej T. O. R-a w 
zestawieniu z potrzebami, o tym mówi 
wymownie samo sprawozdanie w spo 
sób następujący: ,,dla usunięcia bra­
ku małych mieszkań w Polsce w cią­
gu 20-tu łat, a więc przy programie 
minimalnym, należałoby na ten ee! 
przeznaczać rocznie około 72 miln zł., 
a więc kwotę przeszło siedmiokrotnie 
wyższą, niż ta, którą T. O. R. w rze- 
ezyw istości dysponuje4.

Do takiej oceny rzeczywistości nie 
mamy nic do dorzucenia. Czyż istot­
nie nie możemy się zdobyć na wię­
kszy wysiłek, aby pozbyć się tragicz­
nego wrzodu, jakim jest kwestia, 
mieszkań robotniczych w Polsce?

J M

Na froncie politycznym
KURSY POLITYCZNE.

W pcw. miechowskim odbyło sit; w o- 
statnich czasach 1» kursów polHyczuo --  
gospodarczych i społeczno — kulturiu 
nych Nie które z nich były tłumnie obi 
słane, np, w Stabaszowie wzięło udział 
fió.t osób wr ytm 141) kobiet, w Kaclawi 
cach ponad 3Ci) (9S kobiet), w Wierzchowi 
sku 330 (128 kobieł).

REW IZJA W SEKRET ARALIE 
STRON. LUDOWEGO W KOZIENI­

CACH.
W Kozienicach przeprowadziła policja 

państw, rewijję w tamt. sekretariacie 
Stronnictwa Ludowego. Ponieważ drzwi 
liyły zamknięte, zostały otorzcnc w <be 
cności dwuch świadków. Dnia 2 bm. zo 
stał aresztowany instruktor S. L. Włady- 
saw Kocona, którego odstawiono d0 Ra 
domin.

DR, DUTKA ODWIEDZIĆ MAJA b E  
NATOR8WIE RÓG i SEJD.

Jak domszg z Wadowic dr. Potka ma 
jg w tych dniach odwied ie  senatorowie 
Róg i Sejb, dwaj dawni czo wi dzaiaeze 
Wyzwolenia" obecni®) wybitni działa­

cze OZN.

GEN. ŻELIGOWSKI PROWADZI 
AKCJĘ,

Na terenie W ileńszczyzny prowadzi 
czynna akcje samorządową i gospodar 
e/.ą pos. gen. Lucjan Żeligowski. ,,

KLUD DEMOKRATYCZNY TWORZY 
NOWE W DZIAŁY.

Jak się. dowiaduje Ag. ,,Echo’‘, jeszczt 
w miesiącu kwietniu br. mają powssać 
nowe oddziały klubu demckratyc. r.ego 
w Radomiu i Kielcach W związku z tym  
sympatycy tej organizacji prowadzą już 
usilną prace przygotowawczą.

 (01—

LERiDA
MIASTO ZDOBYTE PRZEZ 

POWSTAŃCÓW
Zdobyta przez oddziały gen. Frau 

eo Lerida leży nad rzeką Segre, po 
piawym  brzegu jako s ta ra  część mia­
sta, po lewym — nowocześnie zbudo­
wana. Za czasów rzymskich nosiła 
nazwę Ilerda, leżąc w prowmeji Iłisz-

Is* pania Tarraeonensis. W r  49 przed 
narodzeniem Chrystusa odniósł pod 
Herdą duże zwycięstwo nad Pompo- 
janam i Cezxtr. Podczas wojny -rzy 
dziestoletniej o Leridę toczylv sie za­
cięte walki. W r. 1707 została Lerida, 
jako twierdza, zdobyta jrzez ksaęcia 
Orleanu, a w r. 1810 przez Sucheta 
Przeszłość pozostawiła w L en d ze  
wiele pamiątek. Do tych należą most 
rzymski, fort wewnętrzny, romańska 
katedra z r. 1203, ratusz w styłu ro­
mańskim z X II w., nadto ki ka pałft- 
c-ów.

Lerida jest dużym centrum prze­
mysłowym, posiadającym zakłady 
Ukstylne, produkcji jedwabiu pa­
piernie, cukrownie, garbarnie, kvnt- 
nie w niej handel winem, oliwą, cu­
krem. Jest również ważnym węzłem 
kolejowym.
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Kongres bezpieczeństwa pracy
obradować będzie w Warszawie

Zagadnienie bezpieczeństwa p nficy 
jest dotychczas traktow ane u nas po 
macoszemu.

.Właściciele fabryk i ośrodków 
pnemysłu prywatnego zdradzają ma­
łe zainteresowanie w tej dzidzi nie.

Tymczasem spraw a ta  jest bardzo 
ważna. Brak bezpieczeństwa macy 
jest czynnikiem, wpływającym n.n spa 
dek produkcji, który w dtaszej kon­
sekwencji powoduje zwiększenie się 
lic:by bezrobotnych.

Po raz pierwszy w Polsce spi a wa­
mi bezpieczeństwa pracy zajmował 
l i ę  w  1933 roku zjazd in ż / a ero w z 
poszczególnych gałęzi przemysłu, lecz 
obiady prowadzone były w zan.kuię- 
tych ramach, to też wyniki zjazdu nie 
rriały specjalnego wpływu na cale 
syte rozwiązanie tego zaga dniem •.

tW pierwszym kongresie bc/pio 
czeństwa pracy, jaki obradować be£- 
dzie w Warszawie w ciągu 19 i 11 
kwietnia, wezmą udział nie tylko dy­
rektorzy inżynierowie, lecz również 
majstrowie i technicy, jak-j ludzie, 
którzy bezpośrednio będą się stykali 
w pracy z realizacją powziętych na 
kongresie uchwał. Hasłem kongres a 
będzie: ,,Warsztat wytwórczy ośrod­
kiem kultury pracy‘‘!

K ultura ta, pod względem Uzpie- 
ęzoństwa. na ogół stoi u nas na ni 
*kim poziomie.

Świadczą o tym najwymowniej 
cyfry. Około 1909 zabitych i około 
20.000 rannych rocznie na skutek w y­
padków przy pracy w prwmyśl© i 
rolnictwie

S tatystyka wypadków • •bejawijo 
w łącz n ie  pracowników ubezpiecze­
niowych. Trudno określi, jakby wy­
glądały te cyfry, gdyby objęły Ł nie 
ubezpieczonych. Poza tym  n,e mamy 
c anych statystycznych co do wvuud- 
ków w ku tek przemęczenia, a statjr- 
.-tyka taka była by bardzo ciekawa 1 
p. t  czająca.

Kongres podzielono na dwie czę- 
- i: sprawozdawczą i m erv toryc-rą. 
CW p ia n  szej poza częścią ofic ja lną  
wygłoszony zostanie referat dyr- n- 
sty tu tu  Spraw  Społecznych Kazimie­
rza Komiłłowicza na tem at „Działal­
ność instytucyj urzędowych i pubikz 
nych w Polsce w dziedzin.?, ł.e-pie 
czeństwa pracy”, po czym n.,sn,pl 
dyskusja, w wyniku której zostaną 
powzięte wnioski.

D ruga część — merytoryczna — 
To dysku.-ja nad referatach wicedy­
rektora I. S. S. Wactuwa Adamieckio 
go- „W arsztat wytwórczy -•środkiem 
kultury pracy” ; inż. A rdn .e ja  '1 a- 
zurkiewtaza — „Istotne tlem enh 
służby bezpieczeństwa pracy w war­
sztacie przemysłowym'’ i r-fe ra t inż. 
Daniela Goldberga — ..Rola analizy 
wypadków w akcji zapobiegawczej”.

W  trzecim i ostatnim d-i-.ł wygło­
szą referaty : Witold Sławić'-ki a» te 
f ia t „Metoda tworzenia ; oopul iry- 
zacji instrukcji bezpieczeństwa p a ­
cy*', oraz inż. Stanisław  Zawadzki — 
„Metody uświadamiania i propagan­
dy bezpieczeństwa pracy w zakładzie 
przemysłowym".

Na każdą porę dnia stosowne ubra­
nie 7  wykwintnego materiału Biel­
skiego po bardęo niskich cenach
poleca największy Chrześcijański

SKŁAD SUKNA
ED W A RD A

ROSIŃSKIEGO
SOSNOVyiEC, ul. Warszawska 2 
(vis a vis kościółka kolejowego).
Na składzie duży wybór m ateria­

łów w najmodniejszych kolorach i 
deseniach na kostiumy, płaszcze 
letnio itp.

— Sukno bilardowe. —

k

Trzydniowy kongres bezpieczeń­
stwa pracy skupi delegat ów w szy­
stkich ośrodków wytwórczycu z całej 
Polski. Wobec tego, że sala Tuwarzv - 
stwa Higienicznego, w której toczyć 
ńę będą obrady, nie pomieści więcej 
niż 600 osób, komitet organizacyjny 
ramknął już .'istę zgłoszeń. Ponad 30 
proc. ogólnej liczby uczestn ków k m 
gresu będą to delegaci przemysłu pry­
watnego. Najsłabiej reprezentowany 
jer przemysł naftowy i tek-tylny.

Poza tym  w kongresie wezmą, u- 
dzial instytucje naukowe i politechni 
ki. Przedstawiciele przemysłu pań­
stwowego, prywatnego i samorządu 
wego stanowią 65 proc. wszystkich u- 
caestników kongresu.

Tematem kongresu zainteresowały

się również i związki zawodowe pra­
cowników'.

Protek torat nad kongresem ob^ i 
P an  Prezydent Rzplitej prof. I. Mo­
ścicki, który specjalnie zainteresował 
,vę zagadnieniem bezpieczeństwa pra­
cy. W  kon g resie  weźmie udział rów- 
meź minister opieki społecznej Ko- 
śr-iałkowski, który otworzy kongres 
(•raz ministrowie gon. Kasprzycki, 
Roman b. ministrowie Hubicki, Ch idź 
ko, gen. Bouppert i in.

W ramach kongresu odbędzie się 
wystawa pod hasłem; „W arsztat wy­
twórczy ośrodkiem kultury pracy’’, 
oraz wystawa prac dyplomowanych 
absolwentów architektury i prac kon­
kursowych dzieci.

Program „Dni kolonialnych"
w Sosnowcu

iW! dniach od 7 do 13 kwietnia cała Pol 
ska zamanifestuje swoją niieui? tępi iwą 
aol% że musi mieó kolonie zamorskie za 
sotne w potrzebne nam surowce.

Program  — ,,Dni kolonialnych" w So 
snowcu jest następujący:

W ciągu całego tygodnia tj. od 7 — 13 i  
wszystkie wystawy sklepowe i wszyst. ok 
na mieszkań i lokali winny być ozdobone 
specjalnie na ten cel przygotowanymi na 
iepkami. Nalepki te nabyć można w skle 
.ue p. Kucharskiego przy ul. 3 Maja, w 
domu Społecznym u p. M arii Cwikliń 

skiej, w hurtowni p. Oslońskiego na Siei 
cu i w lokalu obwodu LMK przy ulicy 
3 M aja 23.

W dniu 1-0 hm. (niedziela), podobnie jak 
w całej Polsce odbędzie się masowa mani 
fedaeja  całego społeczed? iwa sosnowiec 
kiego na rzecz kolonii i tak:

O godz. 9-a rano na  boisku PW , i FW. 
zbiórka wszystkich organizac.yj zawodo 
ivych i społecznych ze sztandarami, skąd 
ruszy pchód z orkiestrami do kościoła 
Wn NMP.

Godz. 9.30 rano nabożeństwo w Kościele 
parafialnym  przy ul. Prez. Mościckiego.

Godz 11-a pochód z kościoła ulicami 
Sienkiewicza, Piłsudskiego, 3 M aja przed 
ratusz, gdzie przemówi rod. St. Arnold.

Ponadto w dniach 7 do 13 fcm. wygła 
szano będą refera ty  o mianowicie;

7 kwietnia: Kulczyński — prelegent

prezes Sawkiewicz, w obrąbie Sp. Akc. 
II- Dietel — p. St. Jakubowa NL w fabryce 
B-eia Wożniak — mż. Adamski, H ula K a 
larzyna — inż. Polewka.

8 kwietnia kop. Milowice — inż. A- 
damski, g. 19.30 — Izba Frzomysłowo — 
Handl. — dyr. Br. Górecki.

1* kwietnia H uta Staszic — p. St. Eski.
10 kwietnia gwar. H r. Renard — p. Swlr 

tuó, H uta Milowice (akademia) — p. St. 
Kasprzyk, Czeladź — mse. Fr. Chudzyń 
ski, Grodziec — inż. Eu. Łopuszyuski, A. 
Detahsel (akademia) dyr. Przeląkł, Niem 
ce -  dyr. Mazur, w Będzinie — p. Szenk

LI kwietnia Kadocha — p. Z. Rakieć, 
Dom ąpolcczny — inż. Eu. Łopuszyński.

13 kwietnia Stchon — Babcock — Ziele 
niew-ski p. An. Siechman.

13 kwietnia sprawozdanie z dni kol.
pi zez radio — red. K. Ćwiork.

Gabinet antyczny 
w dobrym stanie

poszukiwany od zaraz
Zgłoszenia: Sosnow iec,

1 Maja 19—Intendent.

Targi Katowickie popierają
krajową wytwórczość motoryzacyjną

.W okręgu zagłębia przemysłowego i 
Śląska przemysłowiec, kupiec i robotnik 
posługuje się nowoczesnymi środkami lo 
komooji, stwarzając w powyższym zakre 
sie nadzwyczajny zbyt dla produkcji sa­
mochodów, motocykli i rowerów. Produk 
d a  m otoryzacyjna fabryk polskich do­
ciera jednak do odbiorcy w niedostatecz­
nej ilości.

Nadzwyczajną zaiym sposobnością za­
reklamowania się są Targi Katowickie, 
które rozwijają działalność idącą po li- 
uli zadań motory; acyjnych i dążą przez 
udział krajcwych firm samochodowych, 
motocyklowych, rowerowych i nfceesorii 
do najwyższego zainteresowania warstw 
spolecsnych posługiwanie! (sic powyższy­
mi środkami lokomocji..

Konkurencja będzie tym silniejsza je­
żeli polskie firm y samochodowe, motocy 
kiowe, rowerowe i opon oraz wytwórni 
przemysłu pomocniczego dojrzą, wielką 
chłonność odnośnego rynku i pójdą śla­
dem innych przedsiębiorstw, które w za­
kresie zbytu wymienionych wyrobów od- 
dawfla rozwijały racjonalną propagandą 
handlową na Śląsku.

Zgłoszenia na T argi Katowickie przyj 
ran.i o Śląskie Towarzystwo W ystąw i

Propagandy Gospodarczej, które w roku 
bieżącym wykorzystując wszelką akcją 
rozbudowywania rynku wewnętrznego 
dla celów motoryzacji organizuje odnoś­
ny dział na X. la rg a ch  Katowickich na 
szerszą skalą.

W rocznicę śmierci Marsz. 
Piłsudskiego
W DĄBROWIE,

W związku ze zbliżającą się rocznicą 
śmierci M arszalka Józefa Piłsudskiego 
odbędzie się ju tro  o godz. 7.39 wieczorem 
w lokalu przy ul. Sienkiewicza lo orga­
nizacyjne zebranie Obyw. Komitetu ob­
chodu uroczystości zalotnych.

 X X — —

Robotnicy Huty Bankowej
NA DOZBROJENIE ARMII

Odbyło się zebraniu robotników 
H uty Bankowej w Dąbrowie (oddział 
młotowni i walcowni bandury), na 
którym postanowiono dobrowolnie op.j 
ciatkować się na doz be . tanie armii 
w wysokości od pół do j u?-.ego proc. 
od poborów na okres pięriu miesięcy

Drzqziyl
Dzień dzieclccf

11 karetce Pogotowia smart nie 
przyjęty d, 0  szpitala wskutek braku 
miejsca 9-letni syn bezrobotnego Jan  
Stawicki, sam. w Wdrszawie. Do cho­
rego na dyftery t dziecka wezwano 
wczornj karetką Pogotowia Nr. 8.7075 
prosząc o przewiezienie go do szpitala

IV szpitalu Karola i M ani przy  
ul. Leszno dziecka nie przyjęto.

— Nie ma miejsc! — ośiciadczyta 
lekarka.

Karelka wyruszyła d o  szpitala S uk 
Stanisława przy ul. Wolskiej. W  dro­
dze chłopiec udusił się.

A  drobny zabieg w szpitalu mógł­
by mu uratować życie!

Czy trzeba komentowaćf 
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P r z y  ąłaśnihss
„DNł KOLONIALNE W RADIO.

Podobnie jak  w roku ubiegłym Liga 
Mor.-,ka i Kolouialna organizuje na tero 
me calcj Polski „Dni kolonialne" na 
przestrzeni tygodnia od dn. 7 do 13 kwiet 
nia. Hasiem i myślą przewodnią Dni Ko 
lomalnych jest uzyskanie dla Poiski wol 
nego dostępu do surowców kolonialnych, 
zwłaszcza w Afryce, jako geograficznie 
najdostępniejszej.

T,V akcji Ligi Morskiej i Kolonialnej 
żywy udział przyjm uje Polskie Radio, or 
ganizując sezreg następujących audycyj.

Dn. 7 bm. o godz. 3 rano w audycji dla 
szkól bądzie mowa o koloniach. Tego sa 
mego dnai o godz. 17 prof. St. Sumiński 
bodzie mówił o książce B. M. Lepeckiogo 
p l ,,M adagaskar". O godz. 18.35 nadaje ra  
die oorazek z życia kolonisty polskiego w 
lam ach audycji dla młodzieży wiejskiej. 
Ostatnią audycją tego dnia będzie wie 
czói pieśni m arynarskich o godz. 21.01! 
p '. „Wiosenny r:tjs“ w- opracowaniu St. 
Roy a

Dnia 8 bm. o godz. 15.45 audycja dln 
dztaci starszych pt. Płyniemy wielsą 
rzeką” w opracowaniu Józefa Kempy. O 

godz. 19.20 piośni o morzu i m arynarzach 
wykona chór szkoły powszechnej w Toru 
niu O gosz. 19.50 usłyszą radiosłuchacze 
pogadanką na temat em igracji w opraco­
waniu dyr. St Paprockiego.

Dn. 9 bm o godz. 16.50 — pogadanka 
na temat „W alka o surowce’1 w opraco- 
wauiu dyr. Jan a  Dębskiego. O godz. 2215 
koncert orkiestry M arynarki Wojennej z 
Gdyni

Dn. 10 bm. o godz. 17.00 organizuje Pol 
skip Radio audycję słowno — muzyczną 
,Na dalekich morzach" w opracowania 
Janusza Stępowsfciogo1..

Dn. 12 bm. o godz. 1950 dr. Rosiński 
wygłosi pogadankę p. t. „Fokee potrzeba 
surowców”

Dn. 13 bm. o godz. 12.03 w audycji po­
łudniowej prof. St. Sumiński wygłosi po­
pularną pogadankę o em igracji poi?niej 
Program  radiowy zakończy w lym dniu 
o godz. 18.15 „Wieniec pitam  pomorskich 
w wykonaniu chóru i orkestry •/ Bytlgo-
r;/tv

-:o :

Posuwa s ;e praca
NA ODCINKU „MŁODEJ W S I r

W Myszkowie odbyło tlę pierw 
sze plenarne posiedzenie nowoobr >n< 
go zarządu Powiatowego Związki
„Młodej W si”.

Przede wszystkim ukonstynuowa 
o»ę zarząd w sposób następujący pp. 
prezes J . Machura z Zeluławie, ud . 
prezes — G dańska sekretarz — M 
Będkowski, przewodnicząca sek •
kult.-oświat. Zofia Żurkowa i z Żeli i; 
wie, przewodnicząca sekcji koleżanel 
H. Mianowska.

Następnie zarząd oprana wał n u  
pracy na najbliższą przvsz.ość. W t- 
szczególnych kołach, którym, w pi ’"ta 
oie istnieje 15 postanowiono powol i 
do żvcia różne sekcie, które zajmow-n 
się będą ooszczególm-mi odcinka1 ■ 
życia wiejskiego, które do tei norv li 
ży odłogiem.a na którym wiośnie pry­
musi młodzież, zorganizowana u 
„Młodej W si”.
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Schwytanie niebezpiecznych przestępców
Defraudant z Radomia na hulance w Sosnowcu

Onegdaj funkcjonariusze urzędu 
śledczego w Sosnowcu zatrzymali po 
'dejrżanego osobnika, który legitym *- 
wał się. książeczką wojskową na nazw*, 

k̂o Mieczysława Makuły z Będzina.
Ponieważ rysopis podany w ksią ­

żeczce nie zgadzał się z wygląden oka 
ziciela rzekomego Makułę aresztowa­
no. Podczas śledztwa okazało się, że 
zatrzymany osobnik jest znanym poii 
fjj defraudantem Stanisławem Maku 
rym Kędzierskim poszukiwanym 
przez urząd śledczy w Radomiu.

Kędzierski zdefraudował na szko 
dę ekspedycji towarowej w Radon i u 
9550 zl. po czyni zbiegł do Warszawy

-W Warszawie Kędzierski złożył na 
książeczkę oszczędnościową na swu.e 
nazwisko 5000 zl. Spotkał również swe 
go znajomego niejakiego Stefana^ la r  
gowskiego, któremu kupił ubranie i 
różne przedmioty na sumę 250 zł. „o 
bie zaś kupił 2 garnitury, płaszcz, /o 
garek, papierośnicę srebrną i urno 
przedmioty.

Następnie Kędzierski z Targów 
skini wyjechali razem z Warszawy 
do Poznania, Katowic i Bęiziuu aź 
wreszcie zatrzymani zostali w So­
snowcu. .

Od zatrzymanych odebrano n-rą 
źeezkę PKO. z wkładem 3900 zł. oraz 
w7 gotówrce 2fitł zł. Pozostałą sumęwy

Zebranie „Dowborczyków^
W SOSNOWCU.

W  szkole powszechnej, nr. 7 w So 
suowcu odbyło się zebranie „Dowbor- 
czyków ku chwale Ojczyzny’ oddział 
Sosnowiec dla uczczenia XX-lecia 
IPK. Na wstępie wyświeilono stop- 
iilm'pn. „Dowborczycy5'. do którego 
słowo wstępne i cały reportaż wygło 
sił prezes oddziału kpt. Piotrowski. 
Po oficjalnej części dowborczycy o itr, 
h zebranie informacyjne. Prezes zu­
żył sprawozdanie z pooycu na. wal­
nym zjeździe delegatów z racji obeko 
du XX-lecia IPK. w Warszawie, po 
czyni wygłosił aktualną p gadoiikę 
i, a temat/„Komunizm, a kwestia zy 
dowska w Polsce", po której uchwało 
co rezolucje. W wolnych wniosku* 
poruszano sprawy organizacyjne, >ez 
rebocia wśród dowborczykow i uchwa 
Jono ufundować sztandar.

W pierwszej rezolucji, kt >ra 
przesłana została ks. Karayna jwi 
Plondowi zebrani potępiają bestialU-.ą 
zbrodnię na osobie Sp księdza 
iStreicha w Luboniu i ślubują walkę z 
komunizmem oraz wszelkim i jego < 
bjawami.

W drugiej rezolucji dowborczycy 
potępiają postępowanie żydów, w cza 
sie konfliktu między Polską, a Lit.w ą

Nakrycia platerowane > ze stali 
nierdzewnej

Galanteria platerowana

„METALURGIA”
W . s t i k i  K liiaizewski
Sosnowiec. Warszawska 8.

Krwawy Sylwester
w  d o b i e s z o w t c a c h .

DobieszoM ice wesoło bawiły się na za
bawię. Sylwestrowej, zorganizowanej 
przez miejscową straż ogniową.

Po północy, spokój zakłócił 24 ietn 
Antoni Ćwiękowski, który pokłócił się ze 
Stanisławem Królem zaw. również w Do 
biesrowicach i przebił go nożem w plecy.

Zbroczonego krwią Króla odniesiono 
w stanie oieżkim do domte

Sąd w Czeladzi skazał Ćwiękowskiego 
aa 8 miesięcy wiezienia, zawieszając mu 
inre na trzy lała.

dali na przejazdy i hulanki.
Stefan Targowski był Już karany 

9-cio letnim więzieniem za zdradę 
stanu,

oraz jest poszukiwany przez władze 
prokuratorskie w Lublinie.

Zatrzymanych przekazano wła­
dzom sądowym.

Burzliwe zajście w ciastkarni
Pobili urzędnika sk a r b o w e g o

Ulica Okrzei w Sosnowcu Inda wl 
clownią burzliwego zajścia, w/wołane 
go przez właścicieli wytwórni ciastek 
małżonków Władysława i Janiny Ko- 
oialkoAVskich (Okrzei 48.

Do wytwórni ciastek K. ’ejałkow 
skich przybył na lustrację urzędnik 
skarbowy p. Bogumił Ch. Gdy przy­
stąpił on do swych czynnośr,
Kociałkowscy pobili go i słownie znie 

ważyli.

Zajście zlikwidowała policja, po­
ciągając do odpowiedzialności sądo­
wej porywczych małżonków, kfórzy 
wczoraj stanęli przed sądem okręgo 
wym 'W Sosnowcu.

Kociałkowskiego utemperuje nie­
wątpliwie fi-cio miesięczne więzienie, 
i.a które skazany został, — Kociałkow 
ska dostała za obelgi pod adresem u 
rzędnika —tylko miesiąc are-zt i z za 
wieszeniem wykonania kary na dwa 
lata.

Robotnik zgnieciony wózkami
Tragiczny wypadek na kopalni w Grodźcu

Na dole kopalni grodzi r-kieeo to 
warzystwa w Grodźcu uległ nieszczę 
śliwemu wypadkowi 29-letid roV.tnik 
Wincenty Kowalski zam. w Grodźcu 

Kowalskiego zgniotły wózk« w cza 
tie spinania ich na podszybiu.

Doznał on poważnych obrażeń 
miednicy i nóg

W stanie poważnym ofiarę wy­
padku wprzewiezlono do ;pitala 
w Czeladzi
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Restauracja — Kabaret — Dancings /n /o r w

Sosnowiec, ul. 3-go Maja 8.
ie l. 81-SW. FoJziemia tel. 41-SM.

^  Od 1.IV 1998 sensacyjna zmiaua sił artystycznych:
A  ZOSIA DELANKA: szampańska subretka—pierwszy raz w Zagłębiu 
^  ŁUKJANSKA i KALINOWSNI. najambitniejsza polska para 
^  taneczna — wprowadzają ostatni przebój Ameryki: „SWING"
T  DUO LANDHOF: Wiedeńczy.cy-niezrównani akrobaci - taniec węża. 
J  Ulubiona w Sosnowcu orkiestra Micd ziańskiego znowu prolongowana 

W niedzielę i święta w podziemiach dancing towarzyski z polnym 
*  programem. Początek o godz. 17.
▼  Bar śniadankowy czynny od 8 rano; gotowe dania z maszyny 
9  smacznie — tanie

♦
❖
♦
♦
♦
♦
9

9 9 9 9 9 9 9 9 9 9 9 9 9 9 9 9 9 9 9 9 9 9 9 9 9 9 9 9 9 9 9

Wiadomości bieżące
Kwiecień

D/iś: Epifaoiusia 
Jutro: Dionizego 
Wschód słońca: 4,58 
Zachód słońca: 6.19

f R A T l  M I E J S K I
VI SOSNOWCU

„GRUBE RYBY“
.Wydział okręgowy organizacji m*0' 

dzieży pracującej Zagłębia Dąbrowskie­
go w Sosnowcu wystawia w teatrzs mieJ 
skim „Grube ryby“ Michała Bałuckiego 
Przedstawienia „Grubych ryb“ odbędą óę

9 tm. premiera o gad z. 20. Ceny bile­
tów od 50 gr. do 2 zł.

10 bm. dla młodzieży szkolnej o godz. 
16.30 — ceny biletów od 25 gr. do .1 zl.

11 bm. o godz. 19 przedstawienie zaku 
pioue przez zetpoły robotnicze Związku 
Przyjaźni.

Dochód przeznaczony jest na obozy 
Utnie dla bezrobotnej młodzieży Ompiac 
hiej.

Reżyseruje sztuka p. Stefan Fularski 
Obsada: panie Danuta Cholowicka, Olga 
KmiUczkówna. Wanda Zillingerówna, 
Panowie: Arkadiusz Cieślik, Stefan Fu- 
larc.ki, Wacław Kalisz, Franciszek Mil­
ka, Kazimierz Nawrocki, Mieczysław Pa 
tzyaski i Karol Stankiewicz.

Przedstawienie poprzedzi krótkie prze 
mówienie z ramienia wydziału okręgowa 
go OMP. które wygłosi p. Karol Stankie­
wicz

TWARDA WODA zawiera dużo wap­
na, które powoduje, ze bielizna jest sza­
ra- Natomiast pranie ^mydłom KoRoń- 
tay*’ i nobre przepłukiwanie czyni bieliz 
na śnieżno-białą.

— ZEBRANIE PWK. w BRDZLME. 
Zarząd kota lokalnego PWK. w Będzinie 
z;u msza wszystkie członkinie oraz ucze­
stniczki kursu sanitarnego na zebranie 
ogólne, które odbędzie się jutro t.j. w pią­
tek o godz. 5 popo. w sali świetlicy pocz 
lowoj. Zebranie ma na celu zaznajomie­
nie pań z ustawą o pomocniczej służbie 
wojskowej kobiet.

— ZEBRANIE SOKOŁÓW. Zarząd 
Tow. gimn. Sokół w Dąbrowie podaje do 
wiadomości, że jutro w sal: Ogniska o 
godz. 19 odbędzie się walne roczne zebra 
nic członków towarzystwa, na którym do 
konany zostanie wybór nowych władz 
gniazdowych na okras 3 lal.

Osad na zębach bardzo sprzyja 
rozwijaniu się bakterii i kwa­
sów, które z kolei niszczą emalię 
zębów i wywołują próchnicę. 
Jest więc obowiązkiem każ­
dego kulturalnego człowieka 
czyścić zęby kilka razy dziennie

STOSUJCIE W m ś S O W A M  PASTE BO ZESliW 0 0 0 1

Pol. Zakł. Przem. Cynkowego
W BĘDZINIE NA FON

Polskie zakiady przemy hi cynko 
wego Fiirstenberga w Będz.iie wpki 
ciły na Fundusz Obrony e -•.rodowej 
Z1. 10.000.

Ponadto dyrekcja tych Zakładów 
opodatkowała się na ten sam cel ; r. 
okres 6 miesięcy w wysokości 3 pro0 , 
urzędnicy zaś 1 j>roc. i r letnicy p il 
proc. od noborów miosuyv.uv' h.
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Jasnowidz-ch;romanta

WACłAW PYFFEILO
Określa. przyszłość zdumiewająco traf 

ino. Wygrana zł. lJJ.&fid padła na numer 
82112 wybrany przez jasnowidza W. 
Fyffello i wiole, innych więksąjcb wy- 
grnnych. Na żądanie Fyffello wybiira 
bezpłatnie szczęśliwo uumera losu do 
42-ej Loterii Faustwowej. Adresować; W. 
Pyffełlo, Warszawa, ul. Bednarska nr. 17 
Udziela wszelkich rad i wskazówek z dzi» 
dżiny wiedzy tajemnej.

6  miesięcy więzierra
ZA ZARAŻENIE CHOROBĄ WENE­

RYCZNĄ.
.W Sądzie Okręgowym w Sosnowcu od 

bylii się rozprawa przeciwko 42-letnieiuu 
Franciszkowi Pałce, mieszkańcowi Ząb­
ków ie. oskarżonemu o zarażenie pwem j 
kobiety ciężką chorobą weneryczną.

Palka skazany został na sześć miesię­
cy więzienia.

— WYNIK ZBIÓRKI ULICZNEJ W 
CZELADZI. W ub. niedzielę odbyła się 
zoiórka uliczna na urządzenie święcone 
go dla biednych dzieci w Czeladzi.

W /.biorco uczestniczyli członkowie ot 
gankacyj społecznych, radni miasta oraz 
meeiscowi obywatele. Ogółem zebrano nr 
ten cel 182 zł.

- WYWIADÓWKA ,/Dyrekcja sz&o 
ły rzemieślniczo - przemysłowej w Maez 
ka b podaje do wiadomości, że w dniu 16 
łm  w niedzielę w godz od 8-ej do 12 odkę 
dzie się w szkole wywiadówka1*. Z uwagi 
na zbliżający się koniec roku szkolnego 
dyrekcja szkoły .apeluje do rodziców i 0 - 
piekunow uczniów aby jak najbliczniej na 
wywiadówkę przybyli11.

Złodziej udawał wariata
Przed sądem grodzkim w Czeladzi 

odpowiadał Józef Jachem en vk z Woj 
kowic Kościelnych, oskarżony :> doku 
nanie 9 kradzieży mieszkaniowych.

J achemczyk, podczas rozprawy za 
chowy wał się anormalnie, p^y czym 
dawał sądowi niewłaściwe odpowiedzi 
Oskarżony między innymi nazwał 
świadków' na sali — lekarza ni.

Wczoraj odbyło się badanie Ja 
chomczyka przez lekarzy psyJmPrKv

Stwierdzono, iż J achemczyk w
sprytny sposób symulował chorobę u 
myślową.

Wkrótce przeciwko niemu odbędzie 
się rozprawa o dokonanie 9 ci u kra­
dzieży.
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Nowe władze
ZW . P. K. W  D Ą BR O W IE.

W Dąbrowie odbyło się walne ze­
branie  zw. podoficerów rezerwy p o i 
przew odnictw em  p rzedstaw ił ta po­
w iatu  p. Balińskiego. Po udzieleniu 
absolutorium  ustępującem u zarządo 
wi w ybrano nowe władze ko li D i  za 
rządu zostali w ybrani: p. 0 . Co.ib.ak 
—prezes. W. Żurawi ecki, M. Smfigow 
ski. R. Sobczak. J .  C em b rsy ń si’, St. 
Kubi k;. A- Mrówka i E. A nkersPo r, 

K om endantem  wybrano p. A. C;eśl*
K O W S « i I > * g u .

(OJ-

. (o) PIERW SZY TR A N SPO R T NA  
„SAK SY'. W dniu w czorajszym  odje- 
»hal ze st. Zaw iercie p ierw -zy  transport 
na roboty sezonowe rolne do N iem iec, w 
liczbie 100 osob z terenu gm iny K roczyce 
pow. olkuskiego. D alsze transporty od jeż 
dżae bądą stopniowo.

to) K OLEŻEŃSK A K A SA  SAM OPO­
MOCY. Pod przew odnictw em  p. U rasiń-  
skicgo odbyło się  onegdaj organ izacyjne  
zebranie pracow ników  m iejsk ich  in. 01- 
kusza, na którym  w ybrano zarząd kasy  
sam opom ocy koleżeńskiej. Do zarządu  
weszli PP-: d. U rasiń sk i, A. R atusiński, 
iii i  W oźniak, 1>. K am iński i A. K w ie­
cień

(o) POŻAR ZAGRODY. Z powodu  
złego stanu  kom ina, pow stał pożar w  za 
hudowaniaeb W ład ysław a G om oli we 
ws' C hm ielarz kolo S k a ły  pod Ojcowem  

P astw ą ogn ia  padły zabudow ania, in ­
w entarz m artw y i św in ią. W czasie akcji 
ratow niczej zosta ł poparzony Jan  Eo- 
gr zik z W ielm oży.

r 71Zegarmistrzowski Zakład
Chrześcijański

prowadzony przez fachow ca dyplo­
m owanego.

W ykonuje w szelk iego rodzaju repe  
racje zegarów, sztoperów, chrono­
m etrów, repetirów . antyków  i t. p. 
z gw arancją 3-cli letn ią  Do zegar­
ków firm ow ych dodaje s ię  części 

ty lko oryginalne.
SOSNOW IEC, 3-go M AJA 23

gm ach H otelu  „V ictoria5' w  podwó­
rzu, drugie w ejście  od ul. W arszaw ­

sk iej f.

Strzały w restauracji kieleckiej
Komisarz ziemski z OiKusza poniósł śmierć

Onegdaj po południu w jednt j z 
res tau rac ji kieleckich dokonano za­
bójstw a. W  sali barow ej znajdow ało 
się. tow arzystw o złożone z kilku pa­
rów.

Jeden z obecnych, komisarz ziem ­
ski z Olkusza p. Ciszewski wypowie­
dział w pewnym momencie pod adre­
sem współbiesiadnika p. Mikołaja 
Komarowicza uwagę, którą ten po 
czuł się dotknięty.

Kom arowicz opuścił res tau rac j)  
Po pół godzinie wrócił i wówczas eiłe  
tow arzystw o przeniosło się do gabi­
netu.

Po kilku minutach Komarowicz 
wyciągnął rewolwer i wystrzelił kil­
kakrotnie do Ciszewskiego, zabijając 
go. Zabójca pozwolił się aresztować 
bez oporu.

W drożono dochodzenie.

Wichura spowodowała katastrofę
kolejową

Trzy wagony rozbite. — Ofiar w ludziach nie było
Silna w ichura ja k a  szalała o s,a t 

nio, spowodowała. ka tastro fę  kole.,-.) 
wą w ąskotorow ej w Stogriow icacb, 
po w. miechowskiego.

Wicher wpędził stojące na boczni­
cy trzy wagony próżne na zwrotnie,, 
po której z przeciwnej strony nadjeż 
dżał pociąg osobowy z Kazimierzy 
W ielkiej. Skutkiem zderzenia, paro 
wóz pociągu osobowego wykoleił się.

a próżne wagony zepchane przez 
wiatr na tor, zostały prawie doszezęt 
nie rozbite.

W ypadku z ludźmi na szczęście 
nie było, jedyn ie  w skatek  zderzenia 
pasażerów  pociągu osobowego ogarnę 
ła panika.

Po blisko 15-to g o d z in y ,:)  ,)j;'ź 
niniu, pociąg w yruszył d a lj]  przy u- 
życiu innego parowozu.

CZŁOWIEK PRZED SĄDEM.

O  O  Ł  E  C
I)o m ieszkania pana Jakuba K alarepki 

' . . ty !  pan N a fta li Popm an i rzekł:
— Przychodzę w  spraw ie m oich 50 zło 

tych, panie Jakub. A le ponieważ z panem  
m ówić to znaczy stracić gardło, w ięc hę 
ih; do pana pisał.

To m ówiąc, pan N a fta  li w yją ł z kie- 
sczui czystą kartkę i  napisał na n iej lite  
rę „p“.

— Co znaery p? — zdziw ił się pan Ja  
knb.

—- To znaczy: płacie!
— Aha! Zaraz pami odpowiem.
Pan Jakub przysunął kartkę do isebie  

i napisa-.ł p. p.
— Co to ma być?

— To ma być: Po co płacić?
— Po eo? — oburzył s ię  pan N afta li.— 

Już panu piszę!
i ł, p, p? — przeczytał pan Jakub.

z b r y z g a n e  
k r w i ą  ł *

Sensacyjna powieść obyczajowa

i02>r .
K iedy skończył, A drianna zawu 

ła ła  ze strasznym  gniew em ;
— I to tego nędznika K alik sta  

mój ojciec... Of mój Boże!
Głosem, zdławionym  przez obu­

rzenie. opow iedziała zkolei w szystko, 
ci się stało w P ary żu  od czasu od­
jazdu  Daniela.

P an i Lardinois od czasu do °zasu 
w trąca ła  słówko, dla potw ierdzenia 
opow iadania; ale była zupełnie z ła ­
m ana.

Chwilam i śc isk a ła -sy n  i i walni 
chała czułością.

I  szeptała:
— J a  w idzisz, byłabym  /w a rto ­

w ała  niedługo pośród tego wszystka? 
go; nie byłabym  m jg ła  eie bronić; 
zazdrościłam  A driann ie  e n u e ii . Zim­
nej krw i w niebezpieczeństwie.

— Dzielną jesteś, jak  rycerz  — 
rzekł Daniel, rzucając się i a kolana 
przed A drianną.

— Kocham cię — odpada  po p r  > 
stu.

Daniel pow stał i zaczął chodzić p > 
pokoju.

Z astanaw iał .?7ę nad tym, co sły- 
ssznł i zacierał ięce z nTi.ą zadowo­

loną.
— T eraz — rzekł — pozostaje 

nam ty lko  jeden p u nk t do wyświetlę 
nia. 1 P rzed  chw ilą w opowi tdanm 
moim pom inąłem  szczegół, m ający 
ogromną doniosłość i zobaczymy -zv 
i pod tym  względem, jak  pod innymi 
przeczułem praw dę. M oja droga Ad­
rianno, ja  w krótce po przybyciu do 
Brazylii, przysłałem  ci pierścionek 
z czarnym  diam entem . Pokaż nu tm  
pierścionek.

— Nie m am  go już  — w yjąkała 
A drianna, spuszczając oczy.

— Doskonale! — zawołał Dani J. / 
m iną tryum fu jącą.

Zdziwiona wielce A drianna w y ­
szeptała :

— Co chcesz przez to powiedzieć?
— W ięc nie m as '  tego pierścion­

ka?.. zgubiłaś go?..
A drianna jakby  upokorzona, wy­

jąka ła:
— Nie... nie sądzę...
— Jak to?  — zapy tała  pani L ard i­

nois — przecież m ówiłaś sama, że ' g.> 
zgubiła niewiadomo kiedy...

— Bo... bo... m oja m ann...
A drianna  m ieszała się m raz b a r­

dziej. rum ieniła się coraz ilniej.

— Ta‘k jest! — krzykną! w ierzyciel —- 
„Ponieważ potrzebuję pien iędzy11

Pan Jakub uśm iechnął oię p blażliw iei
— Dziecko pan jesteś. Pan jeszcze  

masz nadzieję, że odbierzesz pan swoją  
należność? W obec tego m uzsę panu napi 
sać: p, p, p, p, p, — i zaraz w yjaśniani: 
„Panie Popm an pańskie p ieniądze prze 
p ad ły1*.

F an  N a fta li zaw rzał gniew em .
— Tak się robi? — kr. yknąl. Zabrać ko 

muś pieniądze? Czy pan w iesz, na co taki 
człow iek zasługu je N ie  w iesz pan? W  o 
hec tego ośwadezam  panu : p, p, p, p, p!

To znaczy: „Podobnego podleca potrze 
ba prać'po pysku"! 1 j

P an Jakub  poczuł się bardzo d: tknięty  
wyrazem  „podlec" i sk ierow ał sprawę do 
sądu Sąd skazał pana N aftalego na dwa 
dni aresztu z 'zawieszeniem.

Daniel zamyślił się na chwilę '
•— A! — zawołał — ja  w sz y ś t7o 

odgaduję... wiem, jak  się io sta l > . 
pan  Lardinois...

— T ak w yjąkała m łoda d/.i w- 
czy na. — O! dla mnie był to cios w ię 
ccj. niż bolesny., gdyby mi był ojciec 
powiedział... gdybym so n a  mogła 
p rzypuszczać .. tymczasem  oglądał 
pewnego razu w szkatułce mojej, a 
potem...

— A  potem ?
— Potem  pierścionek z n ik n ą ,.. 

W ierzajcio mi, że ze wszystka:?! 
zm artw ień, jak ie  mnie w ostat lich 
czasach dotknięty, to było najokw ii 
niejszc... może dlatego, że dotąd me 
jmogłam się zwierzyć, że m usiałam  ; a 

chować wszystko w swoich myślach, 
a to w7o m nie tak  nurtow ało, tak  m
dręczyło...

— Ależ, moja droga A drianno, te­
raz ty lko się z tego muszę cieszyć ..

— A to dlaczego?
— Bo c a . t; h. to r i i  sta je  się 

środkiem  praw dziw ie ratunkow vni 
dla nas... a szczególnie dla mojego 
biednego przy jaciela  M arcyala... ’

—- Cóż to wszystko znaczy? C> tv  
mówisz? — zawołały obie kobiecy 
zdziwione.

— Odwagi, m oja m atk i!  Odwag:, 
A drianno! Pozwólcie mi, że jeszcze 
zachowam moje tajem nice p rzy  so­
bie, ale jeśli mi się uda ; rzez dw a 
lub trzy  dni jeszcze zbijać z tropu  
śledzących mnie policjantów , p rz y ­
sięgam  wam , że nie tylko ocalę mego 
przyjaciela, ale naw et uwolnię pana

R A D I O
PROGRAM OGÓLNOPOLSKI.

Czwart ic 1 kwietnia.
6.15 P ieśń  „K iedy ranne w stają zorze. 

6 2D G im nastyka 6.40 M uzyka z p łyt. 7.06 
Dziennik poranny. 7.15 P ły ty . 8.00 Audy  
cja  dla szkól. 8.10 Przerwa. 11.15 A udycja  
dla szkól. 11.40 P ły ty . 11.57 S ygnał czasu  
z K rakow a. 12.03 A udycja  południowa.
13.00 Przerw a patrz program  z K atow ic  
15.50 W adom ości gospodarcze. 15.45 Roz 
m owa m uzyka z m łodzieżą. ,16.15 Kon  
cert solistów7. 16.50 P ogadan ka aktuaina.
17.00 W iedza i  książka. 17.15 Łódzka ork. 
salonow a. 17.50 Poradnik sportowy7. 13.10 
Skrzynka ogólna. 18.25 Program  na jutro. 
18.55 A udycja dla m łodzieży w iejsk iej. 
1960 Teatr W yobraźni T ata dzwoni. 19.50 
PciHsie u tw ory fortepianow e. 19.50 P oga  
danka aktualna. 2000 P olsk a  K ap ela  Lu 
dowa. 20.45 D ziennik  w ieczorny. 20.55 Po  
gadanka aktualna. 21.00 A udycja m uzycz 
no °łowna. 21.45 O m łodą twórczość soeni 
czną 22.00 K oncert k am eralny 22.50 W ia­
domości dziennika w ieczornego. 2.3.00 
Patrz program  z K atow ic.

KATO W ICE

Czwalek 7 kwietnia.
11.4z P ły ty . 13.00 Zespół P aw ła  Godwina  

T ły 'y . 14.25 W iadom ości bieżące. 14.35 P .y  
ty  18.1t)_ W iadom ości sportow e 18.15 K on  
cert z Krakowa, 18.40 P rogrim  na jutro-/ 
18.45 Lekcja języka polskiego. 23.00 P ły ty ,

PROGRAM OGÓLNOPOLSKI.

P iątek  3 kw ietnia.
6.15 P iesn  „Kiedy ranne w stają zorze". 

6.20 G im nastyka. 6.40 P ły ty . 7.00 D ziennik  
poranny. 7.15 P ij ly . 8.00 A ud ycja  dia  
szkół. S.1G Przerwa patrz program  z R ato  
wic. 11.40 Szwedzkie pieśni ludow e p iyty. 
li.57 S ygn a ł czasu z Krakowa. 12.03 Andy, 
cja  południowa 13.00 Przerwa patrz pio- 
gram z K atow ic. 15.30 W iadom ości go­

spodarcze. 15.45 P łyn iem y  w ielką rzeką. 
16.05 Rozm owa z chorym i. 16.20 K oncert 
rozryw kowy. 16,50 P ogadanka aktualna.
17.00 P ie śn i R oberta Schum ana 17.50 Prze  

8 g ląd  w ydaw nictw . 18.10 P ły ty . 18.30 Pro
i gram  na jutro. 15.33 A udycja dla wsi.
£ 19.00 T eatr W yobraźni W  zak lętym  horze 
I 19.30 P ieśni o m orzu i m arynarzach. 19.50 
|  Pogadanka aktualna. 20 00 K oncert syrn 

foniczny. 22.50 W iadom ości dziennika w ie  
i. zom ego. 23.00 P atrz  program  z K otow i •>'

I *Tr. 4?, . t f k I
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Jagsr§p*̂
b en  PRZEZIĘBIENIU 
GRYPIE tKAIARZE

Lardinois, od jego skaradnej nam ięt­
ności.

II
Załatwianie rachunków.

— On ją  ocalił!
Tym i słowy kończyły się w szeh.'a 

rozum ow ania K lary .
Wobec K aliksta , wobec pana  I  ar- 

dinois, m usiała gi ać komedię, i z 
nagła  w niej następow ała zm iana, 
gdy pozostała samą.

N ajprzód szła do swego pokA, 
zam ykała się i za całe pozywiatue 
m iała tylko trochę chleba angielskie­
go i herbaty , k tó rą  sam a sobi: p rzy ­
rządzała.

I albo na w pół liżąc na kanapce, 
albo chodząc po pokoju, jak  w aria tka 
z oczyma zaczerwienionymi i o od 
gniewu, to od łez, rozgorączk w ana, 
przyw oływ ała przed oczy w s ;\s tk :e  
w ypadki tej nocy w Sain'.c Adressr, 
tak jak  je w yczytała w gazdach .

U m iała już to opow iadanie na pa­
mięć.

— On ją  ocalił, kiedy vi 'cystko 
było tak  dobrze przygotow ane do jej 
śmierci. Dość było, gdyby podzięko­
wał policjantom , sam  wrócił do sieni* 
i czekał. N aza ju trz  zralczionoby Iz a ­
belę nieżyw ą, a czy p rzy p u ść /n im b y  
w tym zbrodnię czy sam obij iwo, b y ­
lebyśmy byli pewni przyszłość,.. On 
jednak  nie chciał... Czyżby s ię  p rze­
straszy ł av ostatn iej chw ilił  Zapew ne 
sam mi to opowie... A ja  • wie 'y lc  
słabą, że m u' uwierzę ..

u. c. n.
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iloif tumu wwątdlabągia tfo m Wisły

Krwawa zemsta, c z y  upór samobójcy
Zwlolrf studuntu nu lorze !iofe/ou/i|fif

Obecnie Górka p«* rai drugi sial 
się bohaterem niesamowitej tragedii.
Z domu rodziców wyszedł przed ó-ciu 
dniami i od tego ozasu śla 1 po nim 
z* ginął.

Ni© poddawajcie się bezradnie cierpie 
niom i dolegliwościom wątroby, mogąc 
je skutecznie zwalczać. Wstrzymujcie a- 
taki kamieni żółciowych, uprzedzając je 
leczeniem sprawności wątroby i regulu­
jąc normalne wydzielanie żółci. Przy 
pierwszych bólach wątroby kiedy rozpo­
znany został rodzaj cierpienia stosują się 
zioła przeciwko kamicy żółciowej i złej

Na torze kolejowym po uiędzy O I wae wówczas Górką, ażeby zainsconi- 
rr.nezycami a Tew’lami znaleziono zować zamach na siebie, 

zw łoki, zm asak ro w an eg o  p rzez
koła pociągu,24-letniego studenta 

•p litechniki warsz., Edwarda Górki,
?.am. w Warszawie.

Jak  się okazuje, zabity przez po­
ciąg Edward Górka jest identycz­
nym z (sobą tajemniczego topielca, 
którego przed rokiem wyłowiony to­
nącego z .Wisły pod Łomianką. Gunię 
wydobył z Wisły 19kwietm i ub. roku 
nad ranem rybak Bartosinski nieda- 
jącego już prawie oznak życia.

T ajem n iczy  top ie lec  był zw iązany  
d ru tem , p rz y  czym  d ru t  okręcone by ł 
rów nież  dokoła szyi.

Po długich wysiłkach lekarzowi 
pogotowia udało się przywrócić Gór­
kę do przytomności, po czyn przewie 
ziono go do domu rodziców. Rodzimo 
studenta są zamożni, posiadają duży 
plac przy ul. Młynarskiej z drewnia- 
:.\m  domkiem, gdzie mieszkają, oraz 
dwie kamienice.

W czasie choroby Górka przesłu­
chiwany był przez władze śledcze i 
zeznał wówczas, żo poprzedniego 
dnia wyszedł z domu wieczorem i spot 
k. wszy się z kolegą, wstąpi’i obaj do 
jednego z barów, gdzie wyp li dwie 
butelki wódki. Po pewnym czasu wy 
szli i pożegnali się. Górka udał Się w 
i  ierunku pl. Wilsona. Było iuż okolu 
północy. W  pewnej cłiwili Górka po­
czuł, że

ktoś go chwycił silnie z ty łu  u* 
ręce, zakneblował usta i wciągnąt 

do stojącego tuż samochodu.

Napastników Górka nie znał. Sa­
mochód skierowano w kier- ink u W i­
sły. a gdy znaleziono się nad brze­
giem rzeki,

Górkę rozebrano do naga ł zwią­
zawszy mu ręce i nogi drutem, 

wrzucono do wody.
Władze śledcze zastanawiały się 

wówczas w jaki sposób człowiek obez 
władniony przez skrępowani© drrtem  
letgł tak długo utrzymywać się na 
powierzchni wody... Dlatego tez ze­
znania młodzieńca wydały się wła­
dzom śledczym niejasne.. podejrz-ma 
Zdecydowano ostatecznie, że Górka 
s . mulował zamach i sam s k r ę p o w a w ­
szy się drutem, skoczył do wody. 
ustalono jakie powody mogły łcerj-

^  De torldw i i r a iM w
Wafle I opłatki, czekolady 

w blokach i w proszku, masą 
marceoanową i orzechową 

marmelady i gamy, obsypkl 
I mączek poleca

C U K I E R N I A

A. K. PEUCKER
Sosnowiec, MoflrzejowsKa 1.

TELEFON 624-11.
HU  k T i D E T A L .

Stwierdzono jedynie, że . abrał za 
sobą kilkaset złotych gotówką, kilka 
podręcznych drobiazgów i bieliznę.

Wi jakich okolicznościach cc a lazł 
tragiczną śmierć Edward Górka, nio 
zdołano 'r.arazie ustalić. Obvdwcj tu- 
. en nice zabrał ze robą do grobu

Odpierajcie ataki wątrobiane
przemian!® materii D-ra Cł  Krassow- 
sUego, ze znakiem słownym KAMIOI- 
NA, dobrane kliniczni©, działając© aku- 
tecenie w dolegliwościach wątroby, w 
ataku kamieni żółciowych, w złej prze­
mianie materii, nadmiernej otyłości. Ce­
na pad. zł. 2.— Do nabycia w aptekach 
i składach aptecznych.
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Mistrzostwa rundy wiosennej
ligi okręgowej rozpoczynają się 10 bm.

W  nadchodzącą, niedzielą rozpoczyna 
się runda wiosenna mistrzostw ligi okrę 
gowr-j Zagłębia pięcioma meczami, a mia 
nowicie:

Mecz CKS — Brynica, który odbyć 
się m iał w Czeladzi przeniesiony został 
do Sosnowca i odbędzie się na boisku 
Unii o godz. 4,30 popoł.

Mecz ten ma duże znaczenie, gdyż w 
razie przegranej CKS. zwiększą się szan 
se na zdobycie mistrzostwa przez Zagłę­
bię i U n ią  która na tym samym boisku 
walczyć będzie z Turystam i. Mecz ten 
poprzedzą zawody CKS. — Brynica.

ezyć m a z będzińską Sarmacją. Możliwe 
jest jednak, że mecz ten odbędzie się w 
Będzinie. Ponadto w Częstochowie roze­
grany zostanie mecz Skra — W arta.

W Dąbrowie miejscowe Zagłębie o 
godz. 4.30 popoł. spotka się z Brygadą.

« •  •
W podanej wczoraj tabeli ligi okrę­

gowej, omyłkowo wydrukowano, że Bry­
gada (Częstochowa) zdobyła w dotychcza 
eowych rozgrywkach 10 pkt., zamiast 

<fi pkt. Obecnie w yjaśniając pomyłką, do 
dać należy, że trzecie miejsce w ta b e li1 
zajm uje Sarmacja, a Brygada znajduje

W Częstochowie Czestoehówba wa l- j sir; nn siódmym’ miejscu.’

Finaj/ indywidualnych mistrzostw pięściarskich
odbędą się 23  i 24  kwietnia w Łodzi

Finały  15-ch indywidualnych mi 
r trzos i w pięściarskich Polski odbędą się 
w l.odzi w dniach 23—24 kwietnia w hali 
sportowej w parku im. Poniatowskiego. 
Na podstawie przeprowadzonych elimina 
eyj Krupowych do finałów tych zakwali­
fikowali się w poszczególnych katego­
riach następujący pięściarze:

Waga musza: Jasiński (Śląsk), Rund- 
stein (W arszawa), Czerwiński (Poznań), 
F ru iia rz  Lwów). Tytułu mislrza Polsk i 
l roni Rundstem.

W aga kogucia: Szeiter (Łódź), Górecki 
(Białystok), Koziołek (Poznań), Górecki 
(Lu ów'). Tytułu m istrza Polski broni Ko­
ziołek.

Wjtga piórkowa: Augusfowicz (Łódź), 
Czartek "Warszawa), Janowczyk (Fozuańj 
Chrostek (Lwów). Tytuł mistrza posiada 
tu  Chrostek.

W aga lekka: Kowalewski (Łódź), Ko­
walski (W arszawa), Vogt (Pozna ó) i Zie 
liński fLublin) Mistrz Polski Wozniakie 
wicz odpadł w walkach eliminacyjnych.

Wa ga półśrednia: F iszer (Sąsk), J a 11-

Ciężkie zadanie czeka PZPN.
Przygotowanie do meczu z Brazylią

Reprezentacja p iłkarska powróciła do 
Polski Piłkarze rozjechali się do domów 
i >v najbliższą niedzielę wezmą już udział 
w rozgrjw kach iigowych.

PZPN. stoi obecnie przed trudnym  i 
odpowiedzialnym zadaniem — przygoto­
w ania reprezentacji polskiej do rozgry­
wek o mistrzostwo świata-

Tierwszy mecz o mistrzostwo świata 
we Francji gram y 5 czerwca w Tuluzie, 
z Brazylią. Zwycięzca tego meczu spotka 
się 12 czerwca ze zwycięzcą meczu Cze­
chosłowacja — Holandia.

Montowanie drużyny polskiej na mi­

strzostwa św iata rozpocznie się w począt 
kaeli m aja. ,,Kręgosłup" zespołu repre­
zentacyjnego będą stanowili zawodnicy" 
którzy grali ze Szwajcarią i Jugosławią 
Rezerwa jednak będzie liczniejsza; praw 
dopodobnie do Franoji pojedzie 18 piłka 
rzy Przed meczem z B razylią Polacy ro­
zegrają kilka spotkań sparrmgowych.

B razylia jest przeciwnikem groźnym 
i nie należy go lekceważyć. Niemiecka 
i włoska pra&a sportowa prorokuje jed­
nak, że jedynym z półfinalistów mi­
strzostw (obok Wioch i Niemiec) — l ą ­
dzie zespół polski...

czak (Warszawa), Jarecki (Poznań), 
Wierzbicki (Woiyń), — Mistrzem P o ls k i  
jest tu  Sipiński.

W aga średnia: P isarski (Łedź), Oża- 
rek (Warszawa), F lorysiab (Poznań), 
Miebniewiez (Lwów). Tytułu m istrza Poi 
ski z roku ub. broni Pisarski.

W n«a półciężka: P ietrzak (Łódź). Ł u-l 
k& (Warszawa), K a rola k (Gdynia) i* \ 
śzkwarkowsbi (Lwów). Mistrz Poląki Szy 
m ara odpadł w eliminacjach.

W aga ciężka: P iłat (Śląsk), Dorota 
(Warszawa), BiałKowstd (Poznaó) i Ba- 
lauowswki (Lwów). Tutaj tytułu mi­
strza bronić będzie P iłat.

Z nazwisk bardziej znanych pięścia­
rzy polskich, brak tu ta j widzimy Sobko- 
wiaka, Rotholca, Polnsa i Kolczyńskio 
go, którzy nie wzięli udziału w mistrzo­
wi f.’acb okręgu warszawskiego, a  także 
W oźnlakiewicza i śzyjnury, którzy od­
padli w eliminacjach.

Przepowiednie astrologiczne
DLA URODZONYCH W cN IU  T 

KW1E1NIA.

? kwietnia urodzeni — przybyli na 
świat pod wpływem gwiazdy Barana —■ 
która obdar.trła usposobieniem łatwowieą 

aym i ulegliwym, cechuje ich dobra pa­
mięć, stałość w miłości ,uprzejmość, ży 
t-zliwość .obdarzeni są zdolnościami urny 
słonymi, są wTażliwi, poddają się wply 
woni otoczenia, często spotyka ich rozcza 
rowaeie w miłości lub małżeństwie. 
Dzięki swojej solidności i obrotności są 
pierwszorzędnymi handlowcami lub raj 
mują kierownicze stanowiska. Dzięki po 
parciu osób wpływowych esiągną powo 

dzenie i będą mieć szanse zrob. karjery. 
W spólnych przedsięwzięciachh powinuni 
zachować ostrożność radami innych ni© 
posługiwać się,, a polegać na siebie sa 
wąych i piermmych 'sąyoich wrażeniach. 
Wszelkie trudności życiowe, zakończą się 
pomyślnie ,lecz muszą więęcej energicz 
niej pizedslębrać i nie uelgać wpływom, 
dzięki wiary w jaśniejseą przyszłość bę 
do mieć możność osągnięcia cehi pożąda 
nego według życzeń. Nie powinni zrażać 
się chwilowym niepowodzeniem, gdyś 
przy cierpliwości opanują takowe.

Największy wpływ na ich los życia, 
charakter i przeznaczenie wywiera Księ 
życ, szczęśliwy miesiąe październik, daty 
dnia 7, 14, 21, 28, liczby 2 « 2 1 8.

Organizm ich skłonny jest do chorób 
sercowych, wątrobianych, bólów głowy 
i rostroju nerwowego, powinny wystrzo 
gać się silnych wzruse-ąi duchowych,

\Y roku panowania planety Saturna, 
będą mieć gniewy w rodzinie i będą się 
prawować o odbiór spadkowy, a przy trą 

duościaeh takowy otrzymają.
 oUo-----

Największa orkiestra
Największa orkiestra jaka kiedy­

kolwiek istniała grała na Jubileusz i 
Pokoju Światowego w Bostonie wlSfo 
roku Orkiestra ta składała się z 19̂ 3 
instrumentów.

Gdy grała ona ..Chór Kowadeł'4 
Verdi’ego oprócz instrumentów stu ko 
wali uderzało młotami av kowadłu w 
odpowiednich momentach, zaś zamiast 
wielkiego bębna używano h it rii ar­
mat stojącej na wewnątrz, przy czym 
można było dawać z nich ognia za po* 
ciśnięciem guzika elektrycznego.

Prenumeratę ^  Ogłoszenia
przyjmują dla

„Exoresu Zagłębia"
administracja w Sosnowcu. Teatralna 1-a

oraz oddziały i agencje:

w BĘDZINIE!. Sączewskiego 29 
w DĄBROWIE. Sobieskiego 7

Kr Jadwigi (róg Naru- 
łowicza) 

w CZELADZI. Bytomska 31 
w GRODŻCU, Legionów 
w ZAWIERCIU. 3-go Maja 5 
w KIELCACH, ul. Wesoła 7 
w OLKUSZU. Kordaszewski (kiosk)

t*  Kondek (kiosk w Rynku)

wapienny
Z HAŁDY’ 

dla celów rolniczych i budowlanych 
za 1. furę parokonną zł. H.—

1 za 1. furę jednokonną zł. 5.—
oraz wapno palono budowlane 

z pieców hoffmanowskich 
DO NABYCIA 

w firmie ,,ELTES“ Sp. Firm
Będzin, ul. Bielecka 19. 

łeief. 71 595.

Zwycięstwo pięściarzy
KIELECKIEGO GRANATU.

Odbyło się w Kielcach rewanżów© 
spotkanie pięściarskie pomiędzy miejsco­
wym Granatem  a KS. Fabryką Jedwabiu 
s Tomaszowa Mazowieckiego. Zawody po 
ciekawych walkach zakończyły się po- 
nowuym zwycięstwem ,,ósemki' kiclee* 
kicj w slosunku 13:3.

Kierownictwo G ranatu przeznaczyło 
ozysty dochód z zawodów ua śeigacz mor 
ski p. u. ,,K ielaczanin\

Reprezentacja pięściarska
NA MECZ Z WĘGRAMI.

Skład reprezentacji Polski na  mecz 
Lok.crski z W ęgram i w Budapeszcie u- 
stalony został przez PZB. w sposob nastą 
pojący: (od muszej): Sobkowiak, Kozio­
łek, Czortek, Kowalski, Kolczyński, P i­
sarski, Doroba, P iłat,

Sobkowiak jest mocno przemęczony^ 
to też możliwe jost, że do Budapesztu ma 
lędzio mógł jechać.
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M IĘDZYPAŃSTW OW Y MECZ W  PO DNO SZENIU CIĘŻARÓW.

W Rudzie Śl. odbył się m iędzypań 
*1wowy. mecz w podnoszeniu ciężarów 
m iędzy drużynam i Łotwy i Polski za 
kończony zwycięstwem  Łoty  ;zów. D ru 
żyna Łotw y w ystąp iła  w składzie:
T empelfełds, Moks, Szolinsch, Bil 3

skałus iJe rm alie tis .
D rużyna Polsk i w sk łidz ie : N i;- 

dzieła, W ittek , A ugustyn, Kasszuba. 
M ainka.

N a zdjęciu — obie drużyny przed 
meczem.

H u  m a r
CAŁUS JUŻ N IE DZIAŁA.

W  pierw szych m iesiącach po śl.dW  
budziłam  męża zawsze całusem.

— A teraz?
— T eraz kupił sobie budzik.

nic, on troszeczkę wyrosi.

^ a,EGO ONA OCZEKIW AŁA?
Młody człowiek jes t blady, ruchy 

jego sa£ niepewne.
— Parm o M arysiu, zastanaw iałem  

się długo nim zdecydowałem się zwró 
eić do pani... ale już dłużej w ytrzym ać 
nie mogę... nie wiem, czy za dużo sio 
od pani nie domagam...

— Ależ mów pan — zachęca młoda 
parnia, do k tórej serce zaczyna, nagłe 
mocno bić.

— Przyszedłem  panią prosić...
— Mów pan dalej... '

— Czy by pani nie mogła mi dać 
przepisu na lekarstw o, o k tórym  pan i 
w swoim czasie m ówiła, że jest tak  do 
skonało na  zatw ardzenie...

2S złotych!
Nie in teresu je  mnie cena wozu, 

lecz ile należy się za jazdę.

iWstań, Janku!

ItiNO „£O EN “
K o ro n a  p ro d u k c j i  św is to w e j

Greta Garbo i Cftsrtes Boyer
w  filmie re a l izac j i  C la re n c e  B ro w n a

Fani W a le w s k a
w o ln a  p r z e r ó b k a  p o w ię śc i  W a c ła w a  

G ą s io ro w s k ie g o  
P o c z ą t e k  1 s e a n s u  o g o d z in ie  15.30, 
II o godz .  17.30. 111 o godz. 19.30 

i IV o godz. 21.30 
U p ra s z a  się W .W .P .P .  o p rz y c h o ­

d zen ie  n a  p o c z ą tk i  seansów .

P anie Domu, pam iętajcie!
K ażdy sklep 

sprzedający znane z dobroci

gilzy Q j z a < fabr. A. J . PŁAZAK
Sosnow iec, W ielka 24

dodaje bezpłatnie 
1 szklankę cienką (do 10 pudelek 

wzgł. piękne k a se tk i  a lbum y zako­
piańskie.

-  U nikajcie n aślad ow m ctw !—

Dzisiaj o godzinie 16-50 odbędzie się 
w naszym lokalu propagandowym przy 
sklepie elektrowni, Piłsudskiego 18
pokaz pieczenia ciast świątecznych
na który zapraszamy wszystkich zain­
teresowanych.

ELEK TROW NIA OKRĘUOWA  
W ZAGŁĘBIU DĄBROWSKIM 8 .A.

W

Wyciąć! Przechować!

TELEFON ZAŁATWI 
każcie Twe życzenie ^ 1 ™
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CHRZEŚCIJAŃSKA Spółdzielnia Zjednoczonych SłMarzy
S O S N O W I E C ,  P IŁ S U D S K IE G O  16 M C D I  C  za gotówkę i na raty i 6 5  154

sprzedaje I w Ł lf L L  za pożyczki Państwowe

Wszędzie

3

„EXPRES ZAGŁĘBIA' dociera i dlatego rekla- . . q * t  
ma zamieszczona w  „Expresie“ odnosi należyty \ S ~ \ 4 ~ z r  /  
skutek. Ogtoszenia przyjmuje administrac;a
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KINO „ZAGŁĘBIE”
Ele I * / S  K a r l o f f

w dram acie niesam ow itych p r tezyć jako

POSTRACH OPERY
W ARNER OLANO w roli slv nnego detektywa chińskiego CHAR­

LIE CHANA w pojedynku z BORYSEM KARŁOFFEM !
F ilm  tysiąca wrażeń. Nieśamo w ita  opowieść o szaleńcu k tó ry  uciekł 

szy z zakładu dla obłąkanych p rpeł n ia  szereg krw aw ych zbrottm. 
.Wielki try u m f CHART.I F  C H A N A .

M is t r z o w s k a  g r a  B O Ił  YRA F  A R L O F F A !

DROBNE OGŁOSZENIA
N A U K A  1 W Y C H O W A N I E

KURSY p isan ia  na m aszynach czynne 
codziennie. W pisy i inform acje w K się­
g arn i „Polon ia ' Sosnow iec Halo- .R o z­
woju". Tc]‘ 6-15-36.

L O K A L E

P O H U K U J E  m ieszkania, w Sosnowcu  
2_t3 poko.je y. w ygod am i;'S t. Sąm arzew- 
ski.' Chorzów 1, Pow stańców  17.

K U P N O  I S P R Z E D A Ż

12 k w ietn ia  1938 r. o godz. 11 od- 
sie  n a  stacji pom p państw ow ego

D M A
będzie . .. „ . „ .
w o d o c i ą g u  w Maczkach sp izedaź w dro­
dze u stn ego  przetargu używ anego m oto­
cyklu  „Indian B ig  Chief" z przyezepką. 
Przeznaczony n a  sprzedaż m otocykl nioż 
na oglądać w dniu przetargu na m iej­
scu od godz. 8. ....  —----------
iTOWEIłY dziecinne i uorinahie 4 sztuki 
do sprzedania okazyjnie. Sosnow iec u l  
W arszaw ska 1 lub 3-go M aja 23 w pod w o- 
rn i Zakład zegarm istrzow ski W . Nicpon.

^OMNIKi
i  r z e ź b y  artystyczne w dużym wyborze 
c ia z  w szelk ie wyroi y  betonowe pole- a 
tanio  „W IK TO RIA* Dąbrowa. B iuro ul. 
N arutow icza 3ó, pracownia, ul. Ks. B isk. 
B su d u rsk iego  IŁ Skrz. poczt. 93. Tele- 
fou 68-436. 25-Ietnia gw arancja.

Korzystajcie z okazji!
Znany w całej Polsce sp ecja lista  z dla 
go letn ią  praktyką M. 1IL U Ł M A N  z 
K rakowa, ul. Szlak 39. w ynalazca .o- 
patentowatiyuh bandaży stosujący jo  
ż najlepszym  i. najradykalnicjszym  
skutkiem  ,ua różnego rodzaju n a jnie-, 
tezpiecznie.jsze i ua.izastarzalsze

PRZEPUKLINY
(ruplury) u Faii, Panów i dzieci na 
zlec. lek, .uaw ey w . w ypadkąch, gdzie 
różnego system u 1 itndaże nie pom ogły  
przyjm uje w Sosnowcu n ieodw ołaln ie  
jeszcze ty lko  w  czwartek 7 kw ietn ia  
i w piątek 8 k w ietn ia  br. w „Hotelu  
Centralnym ", ul. 3 m aja 11 od godz. 

2,30—5 po południu.

PO M NIK I gotow e w w ielkim  wyborze 
poleca Zakład artystyczno - kam ieniar­
sk i Józefa  G ajosa Dąbrowa Górnicza, 
Baudurskiego 10.

Z G U B I O N E  D O K U M E N T Y

/.G IN Ą Ł patent na nazw isko Kupka Mo 
szek Zakład fryzjerek  i T argow a 9 -So­
snowi cc.

R O Ż N E

ZA d ługi żony m ojej W aierii z Manczły 
kowskicb nie odpowiadam i lokalu zaj­
m ow anego przez nią p lacil nie będę. Jan  
W ójcik, Dąbrowa, 1-go M aja 42.

Kino „PATRIA" Kino „RIALT0". Warszawska 18
N iezapom niany „Poganin" i Ben Hur“

Ram on Novarro
w swej najnowszej kreacji w  poryw ającym  rom ansie p. 1.

„SZEI  K“

Czar puszczy afrykańsk iej. Pełne przepychu arcydzieło dżungłowe p. t.

ZEMSTA TARZANA
W rolach gł. S łynna pa ra  m istrzov; olim pijskich G L E N N  Al ORR IS, 
groźny ryw al W eism iilh is  i E leanor Holm najp iękn ie jsza  b .b ie ta  A m e­

ryk i
Nadprogram: UROCZYSTOŚCI A N G IE LSK IE

W spaniałe zdjęcia w  barw ach n-itu ralnycli.

.Wydawca: Helena Monsiorska, Druk. „E spres Zagłębia1' Sosnowiec Teatralna l a. Redaktor odpow.: Tadeusz Lipski.


